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w Posa 


> memoryału. 


Wycdsiał Krakowskiej Izby lekarskiej bierze w obronę lekarzy życjowskich, 


A Kraków, 8 czerwca. ° 

Po dłuższym czasie opinia publiczna docze- 
kała się enuncyacyi Wydziału Izby lekarskiej 
w Krakowie w sprawie protestu lekarzy żydow 
skich przeciw memoryałowi Wydziału lekar- 
skiego U. J. Enuncyacya Wydziału stanowić 
będzie chlubną kartę w jego dziejach, albo- 
wiem w tych czasach, gdy tak mało jest in- 
stytucyi, które mają odwagę zabrać g!os publi- 
cznie w obronie prawdy, godne spelnienie obo- 
wiązku przez Izbę lekarską urasta do rozmia- 
rów czynu obywaielskiego, 

W ten sposób ze strony auiorytatywnej za- | 
dano kłam twierdzeniom osławicnego memo- | 
ryału Wydziału lekarskiego U. J., tak boleśnie | 
krzywdzącym lekarzy żydowskich i społeczeń= 
stwo żydowskie. | 


L. 64—23. 

Do W. Pana Pra R. Landaua, Starowiślna 8. 

W załatwieniu pisma z dnia 6. V. 1923, z2- 
wierającego protest krakowskich lekarzy-Ży- 
dów przeciwko motywom, przytączonya W 
memoryale Wydziału Lekarskiego U. J. w sp-a 
wie numerus clausus, zawiadamiam, że Za- 
rząd Krakowskiej Izby Lekarskiej na posie- 
dzeniu w dniu 2..V1. br. powziął nastzpującą 
uchwałę: 

„Zarząd Krakowskiej Izby Lekarskiej jako 
instytucyi ustawowe powołanej do strzeżenia 
godneści stanu lekarskiego, oświadcza: Ani 30- 
leinie akta Izby, ani nasze doświadczenia ży- 
ciowe nie dostarczają faztów, na podstawie 
których wołnohy było twierdzić, że ogół lekarzy 
wyznania mojżeszowego kieruje się zasadami 
nie lieuiąc 
pestępowaniu zawadowem i służbowem popeł- 


Oświadczenie Wydziału Izby lekarskiej | nią cz zyny z etyką lekarską sprzeczne, 
brzmi: Naczelnik Izby Lekarskiej: 
Mi w > 1a Dr. Strzemiciiski, mp. 
| A M a EE 


Sędzia śłeńczy stwierdził kłamiiwość pogłosek 0 „svmu- 


lacyi zamachu” w żydowskiej 


j Strzesze akademickiej 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, (M) Po cześciowo nieudrnym zama- 
chu na lokal Żydowskiej Strzechy Akademickiej 
w Warszawie, ukazała się w pewnej częśći prasy 
wiadomość, że policya kryminalna wyloczyła 
śledztwo przeciwko członkom zarządu Strzecty o 
rzekomą symulacyę zamachu. 

Onegdaj udala się delegacy a Strzechy do sędzie- 
go śledczego, by zasięgnąć informacyi, ile praw- 
akc tkwi w powyższych *, a a 


Simawa komise granica 


brzmiała, że żadnych dacho?zeń przeciwko które- 
mukolwiek z cezłonsów Strzechy nie wszczęto, 
Owszem, eofnięto nakaz kon ŁOli policyjnej nad 4 
wypuszezony:ni na wolność czionkami Strzechy, 
W związku z tem, zarząd Strzechy Akademie 


Prenumerefa: w 
w Krakowie z odmoszeniem do domu mies. 17.000, 
Na prow ncyi: 
Za granicą: 


Ogłeszenia: 


w tokście 2660 Mp. 
Gratulacje 15006 ip. Taser, zamiejsc. o 5800, zagr. 038900 droiad 


emi z powołaniem lekarza, lub w: 


kiej wniósł Skargę sqndową o oszczersłtwo przeciw | 


tym pismom, które w złym zamiarze podały kłam- 
liwe i z palca wyssane wieści o rzekomej „symu- 
lacyi zamachu, . 


[IDĘ M hdi ną rpg jena 


pre.ektu ustawy o echronie lekatorów. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 7. czerwca. (M) Na dzisiejszem 
posiedzeniu komisyi prawniczej weszła pod 
obrady sprawa projektu ustawy o ochronie lo- 
katorów, Z ramienia Koła żydowskiego obecni 
na posiedzeniu posłowie: Hartgłas, Sommer- 
stein i Stuczyński, 

W dyskusyi, zainicyowanej przez wicemar- 

 szalka Seydę, zabrał pierwszy głos poseł Hau- 
ser (PPS), który zaznaczył, że należy postawić 
iunctim pomiędzy tą ustawą a ustawą o odbu- 
dowie miast. 

W dłuższem przemówieniu omówił 


poseł dr. Sommerstein 


zasadniczą stronę zagadnienia, Mówca wskazał 
na szereg braków i usterek w projekcie ustawy, 
które uniemożliwiają przystąpienie do szcze- 
gółowej dyskusyi nad sprawą. 

Pos. Putek sprzeciwił się zasadzie swobody 
umów najmu oraz zatrzymaniu opłat za świąd- 
czenia uboczne, 

, Pos, Lieberman Memizż stwierdza braki w 


projekcie i sprzeciwia się przejściu do *dysku- 
syi szczegółowej. 
Poseł Harigias 

stwiedza, że wniesiony przez rząd Sikorskiego 
projekt ustawy, staje w zupełności na stanowi- 
sku grupy właścicieli realności, nadając mu 
temsamem piętno wybitnej klusowości. Przy- 
kład Włoch poucza, że całkowite zniesienie 
ochrony lokatorów zatąmuje wszelki ruch bu- 
dowlany, 

Przedstawiciel klubu „Wyzwolenie”* wypo- 
wiedział się za wprowadzeniem ustawy. Chade- 
cya, przy pewnych zastrzeżeniach, zgadza się 
na przystąpienie do dyskusyi. 

W głosowaniu uchwalono przejść da dysku- 
syi szczegółowej nad usławą, 

Przeciw — głosowail jedynie posłowie so- 
cyalistyczni i żydowscy. 

„Wyzwolenie“ wtrzymało się od głosowa- 
nin 
= nn 


Nr. 124. 


kwart. 42.060 
kwart. 51.000 
z przesyłką pocztową mies. 17.10), kwart, 51,000 
z przesyłką pocztową mies, 27,000, kwart. 81.000 
Drobne ogłoszenia od wyrazu 400 Mp., wiersz milimetr, 
Atp Nadesłane 1500 Mp. Wiersz milimetrowy 1-szpalt, 
Wiersz milimetr, 1-szp. na 1-szej siromie 2500 Mp. 


rakcwie i prowincyi mies 14 09, 


FAZZIĘ I WER RENS E S TROSZOREESRĄ 


Sprawy żydowskicgoszkolnictwa 
. " p e e 
na podkomisyi oświatowej. 

(Telefonem od naszego korespondenta), 

Warszawa. (M) Na ostatniem posiedzeniu pod- 
komisyi oświatowej rozpauywano sprawę upań: 
bł. owienia żydowskich sz%ół średnich, W dysku- 
syi zabrał m, in. głos przedstawiciel Koła żydow= 
skiego, 

posel Wygodzki. 

który rozprawił się z argumentem  wysuwanym 
przez posłów endeckich, jakoby upaństwowienia 
nie można było przeprowadzić z braku środków. 
Ministerstwo oświaty — podkreślił mówca == 
winno się postarać o fundusze, inaczej sprawa bę- 
dzie się przewlekała w nieskończoność. 

W dalszym ciągu poseł Wygodżki uskarżał się, 
że ministerstwo oswiaty uporczywie zwleka z 
wniesieniem projektu ustawy o szkolnictwie mniej 
szości narodowych, do czego zobowiąązane jest w: 
myśl konstytucyi, Mimo kilkakrotnych przyrze* 
czeń, projektu tego niema dotąd. 

„W odpowiedzi zaznaczy! przedstawiciel oświa- 
ty, że pwojuki wspomnianej ustawy jest w r > 
waniu, 


sprawa przewodnictwa w ko- 


misyach sejmowych. 


Waarszawa. PAT. Na dzisiejszem posiedzeniu 
kouwenłu seniorów pod przewodnictwem marszał 
ka Rataja przyjęto projekt podziału mićjse w ko- 
nie zach w opracowaniu Ian celaryi. sie po. 
zostawiając klubom inożneść wymiany Mi joti 
do przewodnictwa w komisyach AGMloco doko- 
nać wyboru w tych komisyach, w których kiero- 
wnictwo opuszczone została przez wstąpienie da 
rządu, lub rozbicie się stronnictwa, Takich komi- 
syj W chodzi w rachubę sześć, tj. budżetowa, skar- 
bawa, oina, robót publicznych, morska i spraw, 
zagranicznych. Klub PPS. zrzekł się przewodni 
chwa w komisyi drożyźnianej. Przypuszczalnie oł- 
sadzenie przewodnictw tych komisyj nastąpi w 
drodze porozumienia się stronnictw, 


O częściowe zniesienie ograniczeń sprzedaży alkoholu. 


Warszawa. PAT. Na dzisiejszem posiedzeniu 
połączonych komisyj sejmowych skarbowej i zdrą 
wia publicznego, pos.Byrka referował projekt no- 
welizacyi ustawy o ograniczeniu gprzedaży alko- 
holu. Projekt przewiduje powiększenie mocy al- 
koholu w piwie z 2% pre, na 4 pre, a w wódeg 
z 45 pre. na 60 pre. Nadto projekt przewiduje 
zniesienie ograniczeń sprzedaży trunków lniędzyj 
innemi zniesienie ograniczenia sprzedaży w dni 
przedświąleczne i świateczne, Obecny na posie- 
dzeniu kierownik ministerstwa zdrowia Bujałski 
oświadczył, że rząd zamierza poczynić pewne po- 
prawki do projektu. Pos. Kozłowski zgłosił wnio- 
sek o odroczenie dyskusyi nad projektem do czasu 
wniesienia przez rząd poprawek, „Waloaih „ tem 
przyjęta. 


Danina lasowa wynosi 2 mil. mk. 

Warszawa, PAT. Sejmowa komisya odbuftowy, 
na dzisiejszem posiedzeniu przyjęła w trzeciem 
czytaniu projekt ustawy o daninie lasowej. Wyso- 
kość daniny określona została przez ministerstwo 
skarbu na dwa RUS mk, w gotowiżnie > e 
turze. 


Irzędniy otrzymają 14 procent za maj, 


Warszawa, PAT. „Kuryer Poranny” donosi: Mż 
nisteryum skarbu zaprojektowała przyznanie u- 
rzędnikom państwowym w związku z wrostem 
drożyzny w maju 14 pre. dodatku. Projekt ten bę- 
dzie omawiany na najbliższem, posiedzenią Rady, 
Minisirówą 


wo 1 


Na froncie re! 


Kraków, 8 czerwca. 

y (fr.) Bieżący tydzień proklamowała prasa za- 
graniczna jako tydzień donostych 

politycznych. W Paryżu, Londynie, Brukseli 
problemu reparacyjnego Z poplątanego węzła 
zagadkowych nieporozumień i groźnych kon- 
fliktów. Przedewszystkiem powszechne zainte- 
resowanie budzą nowe poczynania rządu nie- 
mieckiego, który po nieudałym z gruniu mane- 
wrze, do jakiego zdegradował notę swoją wy- 
słaną rządom koalicyjnym po słynnej mowie 
Curzona, wystąpić ma z nowemi propozycya-! 
mi, obliczonemi już szczerze — jak gorliwie 
zapewniają dzienniki niemieckie — na prze- 
łamanie oporu sprzyinierzonych. Oczywiście 
trudno ocenić, ile prawdy zawierają owe go- 
race zapewnienia piemieckie, bo do tej chwili, 
w której piszemy te słowa, treść noly znana 
jest tylko według mniej lub więcej dowolnych 
rełacyj nieoficyalnych źródeł niemieckich. Ale 
i to, co z propozycyj berlińskich przedosiało 
się dotad do wiadomości publicznej nie zdaje 
się stanowić dostatecznego i wystarczającego 
angumentu do snucia zbyt daleko idących re- 
fiekcyj optymistycznych, W każdym razie — 


wydarzeń, 


obyśmy fałszywie prorokowali — nie należy | 


bynajmniej liczyć na to, iż likwidacya sporu 
reparacyjnego toczyć się będzie w tempie zbyi 
przyspieszonem. 

; Pomijamy w tej chwili tak ulubiony przez 
szowinistów obu stron mało dla nas przystę- 
„pny dyskurs na temat szczerości intencvj ga- 
binetu Cuna czy też hipokryzyi niemieckiej, bo 
za namiętnym tonem owej polemiki kryje się 
zwykle wyrafinowana tendencya, z prawdzi- 
wą, rzetelna chęcią pacyfikacyi kontynentu 
europejskiego nic zgoła nie mająca wspólnego. 
Dalecy więc od złorzeczeń publicystów 
autoramentu, śmiemy jednak twierdzić, że no- 
wa nota niemiecka —, jeśli zgodne są z rze- 
czywistością dotychczasowe o niej nieoficynine 


<  relacye — nić stanowi wyrazu uczciwej i bez- 


względnej woli pokojowego uregulowania 

spora feancusko-niendteckiego, 
nie leży na linii umożliwienia akcyi pacy- 
fikacyjnej. Zbywa ona bowiem milczeniem 
postulat, który stanowi doiąd kamień obrazy 
i najcięższą zaporę nawet na drodze do rozpo- 
częcia choćby tylko wymiany zdań: postulat 
zaprzestania biernego oporu w Zagłębiu Ruh- 
ry. Coprawda ta niezwykla w EE ko- 
łach dyplomatycznych milkliwość wobec ża- | 
dania, które Francya uważa za conditio sine 
qua 'non rozpoczęcia rokowań z Niemcami, 
stanowi właśnie zaletę nowej noty w zesta- 
wieniu z prowokacyjnym w tej małeryi tonem 
noty poprzedniej, Tymczasem zaś ze Źródeł 
koalicyjnych zarówno paryskich, jak i lon- 
dyńskich, zapewniają jednomyślnie, że żąda- 
nie rezygnacyi z biernego oporu stanowić bę- 
dzie kardynalny, przedwstępny warunek sprzy 
mierzeńców. Takie też ma być postanowienie 
odbytej wczoraj w Brukseli konferencyi fran- 
cusko-belgijskiej, e- 

A że zagadnienie to wysuwa się między in- 
nemi na czoło akcyi likwidacyjnej konfliktu 
świadczy również i ia okoliczność, iż rzeczowe 
propozycye, zawarte w nowej nocie nie slano- 
wią daleko jeszcze punktu zaczepienia dla bez- 
pośrednich rokowań. Każda bowiem ze szcze- 
gółowych propozycyj niemieckich wywołać 
musi kontrpropozycyę koaliantów. Jeśli Niem 
cy np. ' żądają pięcioletniego: moraloryum, 
Francya gotowa uczynić zadość owemu żąda- 
niu — pod warunkiem jednak, że Zaglębie po- 
zosianie pod jej akupacyą aż do ostatecznej 
spłaty odszkodowań, co znowu wywoła sprze- 
ciw ze strony niemieckiej, Ale i dałsze propo- 
zycye, które nota niemiecka podobno zawiera, 
jak ustalenie wysokości odszkodowań do 40 
miilardów marek zlotych, rozłożenie spłaty na 
łat 30, gwarancye realne w formie zasiawu cel, 
monopolów, pewnych podatków, kolei i hipo- 
teki na posiadłościach rolniczych („patryotycz= 


+= 


tego | 


a co najmniej | 


+ 
dw, R miMa YTY 1 ZETA 
ESOT ER hia AAE air kae 


aracyiny 
nie“ usposobieni agraryusze niemieccy zdradza 
ja w ostatniej chwili ogromną ocholę wyco- 
fana się z całej imprezy, zasłaniając się jej 
beznadziejnością), no i wkońcu żądanie zwo- 
Wania  konlerencyi międzynarodowej — oto 
wszystkie owe postulaty nie sianowią jeszcze 
punktu wyjścia dla rokoważ, 

Jakżeż więc tu mówić o widokach porozu- 
mienia, zwłaszcza w chwili, gdy prasa angiel- 
ska nagie okazywać poczyna wiele mówiące 
ale nie mniej dyu eh wstrzemiężliwość w 
omawianiu problemu reparacyjnego i to bez- 
pośrednio po okresie goręczkowego wypuszcza 
nia najrozmaitszych balonów próbnych, Przy- 
znać wprawdzie należy, że w stosunkach an- 
sielsko-francuskich zauważyć się daje pewna 
konsoliducya właśnie w dziedzinie reparacyj, 
co jest ponickąd wynikiem oscylacyi dypłoma- 
tvcznej Belgii, której inicresy jak też i położe- 
nie geograficzne wymagają koordynacyi dzia- 
łania anglo-francuskiego, ale mimo wszystko 


cvai AANIECZY PÓZ! 


Wiedeń, PAT „Nenes Wiener Ahendblati" do- 
uosi z Berlina pod datą 7 bm. Dziś odchodzi z Ber 
lina nowa noia niemiecka, kjóca w jezyku urzę 
dowym nazywa się nie noią lecz memoryałem, 


Aby uniknąć błędów w przetelegrafowaniu tekstu, | 


memoryal rozwożą specyalni kuryerży do  stoliz 
państw koalicyjnych, -gdzie będzie wręczony za po 
średnictwem przedstawicieli niemieckich, 


Nardygaloja warask:em--zaniechen'e biernego ogera 


Bruksela. PAT. Na wczorajszej konferencyi 
francusko-belgijskiej uchwalono trwać niezłomnie 
przy pierwotnie uchwalonych warunkach, to zna- 
czy, że opróżnienie Zagłębia Ruhry nastąpi dopie- 
ro po wypłacie odszkodowań przez Niemey, Nowe 
propozycye niemieckie będą rozpairywane dopie- 
ro po zaniechaniu przez Niemców bierucgo oporu. 
Na konferencyi uchwalono zarządzenia w spra” 
wie egzekucyi į zobowiązań niemieckich. 


Treść noty. 


Berlin. PAT. Nota niemiecka brzmi: 
1) Rząd niemiecki po starannem i sumienjtem 


| guięcia ze sirony międzynarodowej 


Na Już 
= zc IE m 0 COO 
` 


nie iak blizcy jeszcze jesieśmy owej CLAWS, w. 


której zaistnieje wspólna dla wszysikich spezy 
mierzonych podstawa jednolitego planu rozwią 
zania zagadnienia odszkodowań, Tymczasem 
zaś stanowiska rządu Baldwina wobec zagadnie 
nia reparacyjnego jest — przezornie mówiąc— 
iajemnicą Wprawdzie Baldwin ma pono 
holdować zasadzie aktywnej polityki w spra- 
wie odszkodowań, ale tu wynurza się dawna, 
nieprzezwyciężona doiąd trudność, której na 
imie długi międzykoałicyjne, Aktywna polityka 
angielska wywołać bowiem może dla Brytanii 
konieczność otiar, redukcyi, czy też nawet dł res 
zygnacyi nie tyłko z pretensyi do odszkodoa 
wań niemieckich, ale co gorsza horoskopy anu= 
lowania dugów aniędzykoalicyjnych, w czasię 
gdy Anglia spłaca swe długi wojenne zacią« 
snięle u Stanów Zjednoczonych. Czy na taki 
akt samozaparcia w imię pacyfikacyi konty= 
gentu zachce i potrali się zdobyć gabinet Bal< 
dwina — ię ewentualność należy postawić pod 
silnym znakiem zapytania. Tak więc wszystkie 
odcinki frontu reparacvjnego zalegają jeszcze 
geste chmury niepewności, 


yield Wrzóraj nowa nole piomietką. 


czeń zdoine są Niemcy tytułem reparacyi. Rzad 
niemiecki nie dzialałby szczerze i nie posunąłby, 
naprzód praktycznego rozwiązania tej kwestyi, 
gdyby obiecywał więcej, niż wedłe jego zdania na 
ród niemiecki przy użyciu wszystkich swych sił 
mógłby wypłacić. Jednakże kweslya niemieckiej 
zdolności płatniczej jest 
których możliwe są różne sądy. Niemcy przyznaja, 
że w obecnych warunkach trudno jest dojść do o- 
kreślonego oszacowania, Z iego powodu oświad- 
czył rząd niemiecki golowość przyjęcia rozstrzy= 
bezpartyjnoj 
insiancyi co do wysokości i sposobu spłat niemie- 
ckich. Silniejszego dowodu niż ten, chęci płacenia 
zobowiązań reparacyjnych nie może być ze stro- 
ny Niemiec, Rząd niemiecki golów jest dostarczyć 
wszelkich danych dla dokładnego osądzenia nic- 
mieckiej zdolności płatniczej, i na żądanie zezwoli 
na wglądnięcie w finanse pańsłwowe oraz ugzieli 
inflormacvi co do źródel pomocniczych gospodarka 


zbadaniu „wyjawił swoje zdanie, do jakich świad | niemieckiej, 


Krwawe rozruchy bezrobotnych w Lipsku. 


Zabici i ranni. 


Berlin. PAT. Wedle doniesienia „Wossische 
Ztg.” z Lipska, liczba zabitych podczas wczoraj- 
szych demonstracyji wynosi 7 osób, a 109 osób jest 
rannych. Wedle wiadomości „Leipziger Neueste 
Nachrichten” było wczoraj 10 zabitych, 54 ciężko 
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Z kraiu. 
List z Tarnowa. 


się Komiletu Lokalnego Org. 


(Ukogstytuowanie 
„Smok“ do 


Syon. — Wileńczycy w Tarnowie. — 
straszenia Żydów.) 


Wybrany na osłatniem zgromadzeniu szeklow- 
ców nowy Komiiet Lokalny ukonstytuował się o- 
negdaj, jak następuje: dr Goldberg — prezes, dr 
Berkcihammer — wiceprezes i referat polityczny, 
Chomet — sekretarz, dr Spana i Spanaul — Keren 
Ilajesod i ZIN., Neiger — referat kulturalny, Schi 
nagel — skarbnik. Nowy Komitet podjął szereg 
prac w celu ożywienia ruchu syońskiego w na- 
szem mieście. M. i, odbędzie się w najbliższym 
czasie zgromadzenie ludowe w sprawie nadchodza 
cego Kongresu Syońskiego i wzmożenia akeyi na 
rzecz Keren Iiajesod, Komitet przystępuje rów- 
nież do założenia Czytelni syońskiej, której brak 
daje się bardzo dotkliwie odczuwać. 


We wtorek 5 bm. bawili w naszem mieście ar- 
tyści Trupy Wileńskiej: Stein, Bułow, Wajslic, 
Kadisonówna i Kamen, biorąc udział w Wieczorze 
literackim, urządzonym w sali „Soła Berury”, Pu 
bliczność przyjęła Wileńczyków z prawdziwym 
entuzyazmem, darząc artystów serdecznym apiau- 
zem i kwiaiami. Brak odpowiedniej sali nie po- 
zwała niestety na zorganizowanie szeregu wysię- 
pów dramatycznych Trupy Wileńskiej, Musielis- 


L 


rannych, w tem 15 policyantów, 


Berlin, PAT. Wedle doniesienia pism, odbyły 


się wczoraj po południu w caelj Turyngii demon: ( 


stracye Kpa, 


my się tedy zadowolić harazie tylko wieczorem re 
cytacyjnym, który wypadł pod każdym względem 
znakomicie. 

A teraz parę słów o.. smoku, który ostalnimi 
czasy slraszy bogatych Żydów tarnowskicl.. Jest 
to smok z papieru, a wychcdzi co tydzień na świa- 
tło dzienne. Na imie mu: „Nowiny Tarnowskle — 
Smok“. Błazeńskiemu tytułowi odpowiada nie- 
mniej błazeńska treść i poziom ostatniorzędnej Pi 
pidówki, Ludność traktuje też osobliwy ten ty- 
godnik” z należylem  lekceważeniem.  Zapytacie 
więc: z czego się la szmalka utrzymuje, skoro pra 
wie nikt jej nie czyta a nikt bez wyjątku nie bie- 


rze jej na seryo? Odpowiedź: „nabiera boga- 
lyck żydów, grożąc im „rewelicyami” i w teu 
sposó» wyludzając od nich grube sumy.. Znany 


typ „pisma rewolwerowego*, w adpowiednim, lo- 
kalmo-niniatur owym [or macie! Nie czynimy 
olóż żaduych wymówek „Smokowi”, jako że w 
dzisiajszych ciężkich czasach każdy żyje, jak mo- 
że i z czego może, Ale nie pojmujemy, jak mogą 
dać się szantażować kupcy żydowscy, za których 
pieniądze , „Smok“ drukuje głupie wprawdzie, ale 
niemniej przeto — aułysemickie „artykuły”. Pra- 
wda, to wygodne: za pieniądze żydowskie pojeść 
i popić, a za resztę — szczekać na Żydów i żydo= 
stwo... Wstyd, aby Żydzi dali się „nabierać“ w tak 
gruboskórny sposób! Czy żydzi tarnowscy nie 
mają, w swej naiwności, lepszej lokaty dla syych 
pieniędzy? .. + u 

„PZ ropa fĘ 


kwestyą faktów, co do ` 
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"Br. TA _7„NOWY DZIENNIE” 


Le rouge el le 


Uważałem już za zbyteczne przypominać me- 
mu koledze, że przed paru laty, gdy grano w 
! teatrze „D;buka* „również nic nie na isl, 
| choć wówczas nie było jeszcze Koła Ży 'ow- 
skiego a p. Witos rządził razem z p. Daszyń- 
skim. 

Nie trzeba oczywiście przesadzać znaczenia 
„czerwonego antysemityzmu“. Długo na tym 
koniku jeżdźić nie podobna, bo przecież wkoń- 
en konik poniósłby jedźća do swej stajni, tj. 
do obozu ks. Lutosławskiego. Socyologiczne u- 
zasadnienia konieczności przymierza kapiialu 
żydowskiego z polskim byłyby może ostatecznie 
sluszne — ale tylko w teoryi. Interesy wcale nie 
są identyczne, Obszarnicy p. Dubanowicza i 
mieszczanie p. Korfantego są A i stkiem 


+ Warszawa, 10 czerwca. | 
f Podczus debaty nad ekspose p. Witosa, za- 
szedl na pełuej Izbie niebywały: dotąd wypa- 
dek. Poseł żydowski musiał odpierać ataki z 
dwu stron, z prawej i lewej. I siłą rzeczy nasza 
reprezeniacya parlamentarna stanęgla w samym 
środku, w idealnem centrum, którego Sejm o- 
becny ustawicznie się kołyszący — w rzeczywi 
stości nie posiada. Szczera, samodzielna poli- 
tyka żydowska, która zdarła maskę z obłudy 
zaatakowana została przez takich „demokra- 
tów“, jak p. Ehrenberg z „Kuryera Porannego" 
i takich socyalistów, jak p. Moraczewski, Po- 
sel Griinbaum inusiał się więc rozprawiać z 
przeciwnikami na dwu frontach. Ze starym nie 
przyjacielem endeckim i nowym  antagonisią 
z lewicy. 


antysemitami i dlatego nie pójdzie z nimi na- 
sza prawica, nie pójdzie ani p. Kirschbraun, 
ani p. Wiślicki. Różnice na tem polu są sil- 
niejsze od pozornej zresztą — analogii socyal- 
nej, O tem przekona się wkrótce redaktor pi- 
sma socyalistycznego — lecz i wtedy nic zech- 
ce nic pisać o kulturze żydowskiej, ponieważ 
sst mechesein. Wtedy nastapi powrót do „czer= 
asylnsilacyi . 
walce z zacieklością prawicy i snobiż= 
tin lewicy — pos.owie żydowscy kroczą dziś, 
jak zaznaczyłem ideulnyin środkiem Izby: 
Niech się kręci ruletka polityczna, siech ska- 
cze kulka po przegródkach cyfr, oznaczających 
taki lub inny stosunek liczbowy grup. W tej 
grze na „rouge” 1 „nor“ — jedno jest widocz= 
ne: hazadrdl Wiemy tylko, że — czy pada „rou= 
ge“, czy „noir“ — zawsze będziemy przegrani, 
jak długo największą stawką jest antysemi= 


nej 


f 
J. Appenszłak, 


Lekceważyliśmy sobie z początku grzmoty 
na tym widuokręgu. Czy można było brać po- 
ważnie insynuacye, że Żydzi zawarli pakt taj- 
ny z nową większością, że powstał „sojusz na- 
cyonalizmów*. O tem mógł głośno mówić ten 
i ów bładoróżowy socyalisia, podrażniony śmia 
łością żydowską, która się obróciła przeciw p. 
Sikorskiemu, „mańkutowi politycznemu“, jak 
go świetnie scharakteryzował pos. Thon, ale 
trudno było przypuśzczać, że ktoś w to wierzy 
„naprawdę. 

Tymczasem wbrew oczekiwaniom, kanoni- 
da antysemicka lewicy — nie ustaje, I te pa- 
radoksalne czasy, w jakich żyjemy, przyno- 
szą nam nowy paradoks — przynajmułej w 
Warszawie: czerwony antysemityzm. , D 

Jest to zjawisko zrozumiałe, choć, bądź co | nieważ zaległości z poprzednich lat wymageją 
bądź oryginalne, Mieliśmy już w swoim czasie | osircżnej oceny, przeto dyrekcya zawnioskuje 
do czynienia z „czerwoną asymilacyą'. Zarów Na przysziem Walnem Zgromadzeniu, by chwi 
no es-dcki, jak i pepesowcy tie mogli się po- lewo nie wyznaczono dywidendy i aby zysk 
godzić z żydowskim ruchem naiodowym. Po obrócono na dalsze wzmocnienie środków 
części przyczynili się do tego mechesi, którzy banku. 
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. | A 
Pociedzenie Dyrektoryum Ż.F.N. 
Berlin, 6 czerwca. 
We wiorel 
Dyr-ktoryum “Żyd. Funduszu Narodowego, a 
żarazż potem rozpoczęło śię posiedzenie ' Rady 
Nadzorczej Żydowskiego Banu Ko!onialnego 


o wynikach pracy za rok 1922. Zysk z tego 
okresu wynosi 20,000 funtów szterlingów; po- 


odgrywają tak wybitna rolę w polskim obozie fimpl igi EPOCE Uon tas 
lewicowym. Dziś rzeczy zaszły o wiele dalej. JE AUR KURA s R kasą tefi AKLEFREDO, 


Na scenie zjawia się nowa maszkara, czerwony 
antysemityzm, zaliczający narodowców żydow 
skich i endeków polskich do jednego obozu i 
żasiania się argumentem walki z kapitałem ży 
dowskim, clioć życie udowodniło niezliczoną 
ilość razy, iż kapitał świeinie daje sobie radę 
z antvsemilyzmiem, którego cały cię'ar gniecie į 
barki inteligencyi i mas ludowych. | 

Isiolna przyczyna „czerwonego antysemityz- | 
mu“ jest jednak tajerunicą poliszynela. Ten 

„prod jest poprostu bękariem antysemityzmu 

tzarnego, judofobii i reakcyonistów. Atmosfe- | 
rę moralno wytwarza u nas prawica, a lewica 
aklimatyzuje się w niej specyficznyin sposo- 
bem. Wielcy liberąłowie w duszy bardzo liczą 

"się z tem, co o nich pisze p. Pieńkowski, choć 
oficyalnie —— no i półgębkiem tylko — oburza- 
ją się. Czerwonym snobomm bardzo ciąży towa- 
rzystwo żydowskie, gdy skutkiem zbiegu okoli- 
czności muszą w niem przebywać. Towarzysze 
p. Diamanda lubią się równie odżydzać, jak 
przyjaciele polityczni p. Strońskiego. Pewien 
pepeesowiec, który nie był ze mną szczery, po- 
wiedział mi, że PPS dobrze wie o tem iż Ku'o 
Żydowskie tylko dla pozoru głosowało prze- 
ciw tządowi, lecz pocichu zawrze ż nim ugode, | 
i dlatego właśnie trzeba zwalczać Żydów. Ale 
pewien dziennikarz bardzo, ale to bardzo demo- 
kratyczny był raz szczery i wyznał nam, że 
lewica wdzięczna jest Żydom za to, że z nią 
nie „poszli i dali jej przez to świetna sposob- 
ność do odżydzenia się w oczach opinii, 

O tem, jak srogi jest gniew „ludu“ na Koło 
Żydowskie mogłem się przekonać gdy zaprapo- 
nhowałem współpracownikowi organu PPS, aby 
poszedł do teatru żydowskiego da świeinie in- 
scenizowaną sztukę p. t. „Opowieść o sigdmiu | 


a wiorek popolndniu o godz. 4 rozpoczęła 
się pod przewodnictwciu dra Chajęsa dragie 
posićazenie Komitetu Akcyjnego. W poroza- 
mieniu z Egzekutywa dr Flantke wnosi, by 
porządek dzienny zalalwiono w sposób nastę- 
pujący: ~ 

Wtorek popoludniu: Sprawa Jewish Agency 
i Kongresu żydowskiego z tem, że dalszy ciąg 
dyskusyi i głosowanie odbyć się ma we środę 
przedpołudnien. Jako dalszy punkt środowego 
posiedzenia przedpoludniowego proponuje ‘wnio 
skodawca sprawę Keren Hajessod. W środę 

popołudniu względnie w nocy zajmie się Ko- 
| mitet Akcyjny sprawą ujednostajnienia akcyi 
| finansowej, następiie w przeciągu czwartku 

odbędzie się dyskusya polityczna jakoteż za- 
łatwioną bętzie reszta punktów porządku 
dziennego, wreszcie sprawy budżetu i omówie- 
nie reformy statuin organizacyjnego. W razie 


potrzeby Komńtet Akcyjny obradować miałby 
także i w piątek. 

Po przyjęciu tego wniosku złożył imieniem 
Fgzekutywy Nacbum Sokocełw sprawozdanie 


o Kongresie $iżtowym i o detychczaso- 


wych krokach w sprawie rozszerzenia Je- 
wish Agency, 


|- e . U |: Ease TK hi; 
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| Warszawa. Centralny Komitet Organizacył syo 

nistycznej w Polsce ustalił następujący program 

| pracy zjazdu krajowego: 

| Po uroczysiem zagajeniu nastąpi referat sprawo 
zdawczy. powierzony pos. J. Grfinbaumowi. Z ko- 

| lei rozpocznie się dy skusya: nad działalnością Ko- 

mitetu Centralnego w minionym okwesie. Przed- 

miolsm uru:jicgo reierutu dra Gotllieba będą pro- 

blemy XIII kongresu, problem agencyi żydow- 

skiej i inne kwesise wszechświatowej organizacyi 

| syopistycznej związane z temi zawiadnieniami. 
Dyskusya nad tym referatem ma zająć kolejno 
trzy posiedzenia. 

Trzeci referat o położeniu politycznem Żydów 


_ powieszonych*. Sympatyczny szlachcie odrzekł, 
że pójdzie, ale nie napisze recenzyi, 
— Dlaczego, -— zapytałem. 
— Bo redaktór nie zamieści, Red"ktor jest 
teraz bardzo zagniewany na Żydów z powodu 
taktyki Koła żydowskiego. 
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5 czerwca odbyło się posiedzenie ; 
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Mówca odparł stanowczo atak Ligi Żydów 
brytyjskich na projektowany * wszechświatowy 
ires palestyński. Kongres ten ogranicza się 
iem wyła cznie do spraw odbudowy Pale- 
styny i nie jest jego celem choćby w najmniej=« 


ko 


'szym stopniu roztrząsanie spraw ogólnej po- 


Z. ramienia Dyrekcyi nprzedlozono sprawozdani. | 
Jt i 


| 


lifyki światowej a 4cm mniej polityki żydow- 
skiej w poszczególnych krajach tj. tzw. „polityki 
krajowej. Mówca zajął się następnie omówie- 
niem dotychczasowych układów z zastępcami 
anrielskich korporacyi a to Board of Deputies 
i Anglo-Jewish Assotiation. Układy te, jakkol- 
wick nie były prowadzone oficyalnie dojrzały, 
jednak tak dalece, że Komitet Akcyjny wzglęs 
dnie Kongres syoński będzie mógł zająć staw 
nawisko i wydać dyrektywy do dalszych ukła« 
dów. Sprawę rozszerzenia Jewish Agency; 


| względnie przez przybranie zastępców  poje= 


dyńczych korporacyi żydowskich trzeba się zas 
jać tem skwapłiwiej, ileże hasło światowego 
kongresu żydowskiego i utworzenie Jewish 
Agency przez ten kongres na razie nie znalazło 
należytego resonansu. P. Sokołow przedłożył 
w tej materyi rezolucye uchwalone przez Egze 
kutywę. 

Po referacie Sokołowa wywiązała się dy= 
skusya, nacechowana powagą i poczuciem od- 
powiedzialności, Brali w niej udział pp. Cha= 
jes, Stricker, Hantke, Reich, Halpern; Ruba= 
szew; Kaznelson; Usyszkin, Naidicz, Meremiń= 
ski, Farbstein, Jakobsohn, Łichtheim, Barth i 
Griinbaum. Większość dyskutentów oświad= 
czyła się za pozyskaniem nowych sfer, sprze« 
ciwiła się jednak udziałowi w Jewish "Agency, 
tekich zastępców, którzy nie byliby odpowie- 
dzialni ani przed kongresem syońskim ani też 
przed indem jakiemś ciałem ukonstytuowanem 
na podstawie wyborów demokratycznych, 

Ponieważ zapisanych do głosu jest jeszcze 
trzech, dyskutentów, nie licząc referenta p. So= 
kołowa, przeto zamknięto posiedzenie o godz, 
9 wieczór i odroczono dalszy ciąg dyskusyi da 
środy o godzinie 10 przedpołudniem. . p 
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> 
będzie zawierał sprawozdanie z działalności pa* 


slów syonistycznych do sejmu, sprawozdanie 2 


| dzialalności całego Koła żydowskiego oraz wyty- 


czne dajszej walki parlamentarnej w obronie 
praw! narodowych. E 

Ostatni referat: „Plan ogólny przyszłej pracy 
syonislycznej w Polsce” ma zawierać dokładny 
przeglad tego wszystkiego, czem organizacya syo- 
nistyczia w Polsce winna się zająć w najbliższymi 
okresie czasu, aż do następnego VII Zjazdu kra- 
jowego oraz projekt organizacyi wszysikich od- 
działów pracy. Dyskusya na tym referatem da 
delegalom możność przedłożenia praktycznych 
wniosków co do pracy przyszłego Komitetu Cen- 
|= -eso Dr F, Karngrin wygłosi referat o udzia 
le żsacstwą polskiego w *"iele odbudowy Pale- 


ag 
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Polsce wygiosi posel A, Hartglas kieierai iwa i siyny i pizedloży kopkreine wnioski, w jaki spor 


- 
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iecb żydostwo polskie może się przyczynić do rea- 
„Ńzacyi syonizmu. 

' Wybory delegalów na VI. zjazd krajowy zo- 
stały wyznaczone na niedzielę 10 czerwca, W prze 
ciągu dnia sobotniego należy urządzać zebrania at 
giiacyjne  szeklowców. 


. H . * . . 4 

djanń:mładdieży:syonietycznej w Poire. 
! Warszawa. W sobotę 16 czerwca rozpocznie 
obrady w Warszawie w sali Merkazu, (Królew- 
ska 43), konferencya młodzieży syouistycznej w 
Polsce. W konferencyi tej wezmą udział wszystkie 
instytucye młodzieży syouistycznej jak też organi- 
zacye, które w' większości składają sie z młodzie- 
ży. Porządek dzienny konierencyi, obejmuje naste- 
pujące punkla: I. Zagajenie, II. Drogi ruchu mmo- 
dzieży syonistycznej. II, Praca kuliurałaa i 
pHachszarab™ (przygołowanie) młodzieży *dlu Pa- 
lestyny. IV. Szósly zjazd syonistyczny w Polsce, 
N. Rezolncye. VI. Zamknięcie zjazdu. Konferen- 
cya ta potrwa półtora dni. Większa ilość delega- 
łów jest oczekiwana ze wszystkich miast pbłskich, 
rlechuiczna komisya, ukonstytuowana przy komi- 
tecie organizacyjnym konferencyi młodzieży syo- 
mistycznej, przygotowuje dla delegaiów z prowin- 
cyi bezpłatue mieszkania, obiady itp. 

Wybory delegatów na koniereucyę młodzieży 
syonistycznej powinny się odbyć w całej Polsce 
nie później niż w niedzielę 10 bm. na powszech- 
nych zebraniach wyborczych. Protokoly tych ze 
brań należy bezzwłocznie przesałć do Komitelu 
organizacyjnego przy C. K. organizaęvi svonisty: 
czmej, Warszawa, Graniczna 9, Protokoły winny 
być podpisane przez prezydyum zebrania, 


XIII Kongres syonistyczny. 


Drugi komunikat biura kongresowego. 
PRASA, 

"Karty wsiępu dla prasy wydane będą tylko 
Ww ograniczonej liczbie ze wzgłędu na szczu- 
płość miejsc, wyłącznie w porozumieniu z biu- 
rami krajowemi i o tylko dla najważniejszych 
żydow kich i nieżydowskich pism. Wszystkie 
inne pisma otrzymać mogą na życzenie bezpla- 
tuie biuletyny kongresowe, które najprawdo- 
podobniej ukazywać się będą dwa razy dzien- 
nie. Prócz tego pewna ilość większych ajencyi 
Aelegraficznych i korespondency jnych otrzymy- 
wać będzie regularnie sprawozdania z przebie- 
gu obrad kongresu. 

Próby o przyznanie karty dziennikarskiej 
będą tylko wtedy uwzględnione, jeśli dana re- 
dakcya złoży oświadczenie, że wyznacza odno- 
śną osobę i to wyłącznie ją jako sprawozdaw- 
cę kongresowego. Redaktorzy, zastępcy i kore- 


„NOWY DZIBAWIEK" 


spondenci ważnych pism żydowskich i nieży- 
dowskich, którzy się już do biura kongreso- 
wego zwrócili w sprawie karty dziennikarskiej 
będą zatem tak uprzcjmi przesłać dodatkowo 
wspomniane wyżej oświadczenie, Biuro kon- 
gresowe zawiadomi z począkiem lipca odno- 
śnych petentów, czy karta dziennikarska może 
być dła nich zarezerwowaną. 


Konkurs na emblemat kongresowy. 
Biuro XII. Kongresu syon, wzywa wszystkich | 
arlystów- Żydów do nadestania najpóźniej do 25. | 
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bm. projektów na a) odznakę dla delegatów, BĮ 
jedną lub więcej oficyalnych kart wsiępu na kon- 
gres. Odznaka kongresowa powinna mięć formę 
szpilki do wpinania i poza emblematem i symbo- 
lem zawierać musi wskaźnik na XIII kongreą 
przy możliwem uwzględnieniu liter hebrajskich, 
Treść rysunku (suje!) oficyalnych kari wsłępu ną 
kongres pozosiawia się swoboanej ocenie proje“ 
ktodawey. ' 

Adres biura kongresowego opiewa: Kongress- 
bureau, Karlsbad Schutzenhaus, n 
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Kiszyniew. (ŻBK”. Wedle wiadomości, które 
nadesziy z Ameryki postanowili rumuńscy Ży- 
dzi w Ameryce podjąć wielką akcyę na rzecz 
założenia uniwersytetu dla żydowskich studen- 
tów w Kiszyniewie lub w Bukareszcie, 

„Alliance Israelite" w Paryżu okazuje rów- 
nież wielkie zainłeresowanie dla tej sprawy i 
miała już rzekomo wyznaczyć specyałncgo peł 
nvomocnika do prowadzenia pertraktacyvi w tej 
sprawie z rządem rumuńskim. Znaczna ilość 
protesorów w Paryżu, Londynie i Szwajcaryi 
przyrzekla wykładać na żydowskim uniwersyle- | 


MAMI  GRLYYCANYZNU M 


| Strassburgu: 


© azyl cia żydowskiej 


Wiedeń (ŻBK.). Przypływ studentów  żydow- 
skich do Wiednia ustał zupełnie. Żaden żydowski 
student z Europy wschodniej lub z Węgier ule 
przyjeżdża więcej na słudya w uniwersytetacn au- 
stryackich. Sekretaryat wszechświatowegu związ 
ku żydowskich akademiliów reguluje obecnie ruch 
żydowskich siudenłów z Resyi, Węgier, Polski i 
Rumunii, kierując go na uniwersylely włoskie, 
belciiskie, czechoslowackie i alzacko-lotaryngskie, 
W Belgii biora w rachubę uniwersytet w  Leo- 
dyum, w Alzacyi i Lotaryngii uniwersylet w 
W krajach tych  wszechswiałowy 
związek żydowskich studentów zabiega 0 stwo- 
rzenie warunków ekonomicznych korzystnych dn ' 
żydowskiej emigracyi studenckiej. Chodzi o zwoi 
nienie żydowskich studentów z czesnego, o zało- | 
żenie ognisk akademickich i ewentualnie o wyszu. | 
kanie pracy dla niezamożnych studenłów. Żytow- 
ski komitet pomocy we Włoszech (w Rzymie 1 j 
Tryeście), który zajmuje się przeważnie sprawa- | 
mi akademików, utrzymuje staly kontakt z sekre- ; 


DR. M. KANFER, 


© teatrze żydowskim. 


Rozmowa z Dawidem Hermanem. 
IL. 

Ale kończy się okres prób i eksperymentów. ŻY. 
cie nęci i woła potężnym głosem o reajizacyę wiel 
kiego ćzyhu. Już to, że takich Don Kiszotów fan- 
tazyi takich famatycznych lekkoduchów, takich pi- 
janych szałem marzenia waryatów zjawia się w 
każdym prawie zakątku, gdzie kipi życie żydow- 
skie, świadczy o tem, że sprawa teatru stała się 
doprawdy aktualną. Z takim Don 
tkngł. się Herman powtórnie, mam tu na myśli Pe 
reca Hirszbeina, który zorganizował teatr wę- 
drowny na dość wysokim poziomie artyzmu stoją- 
cy. Dużo ciekawych wrażeń ze swej włóczęgi z 
trupa Hirszbeina po olbrzymiem imperium car- 
stwa opowiedział Herman, lecz pomijamy te szcze 
góły jako mniej ważne i przystępujemy do jego 
pracy razen z Wilęńczykami, 

„Już podczas wojny doszły mnie sluchy” — opo- 
wiada Herman — o powsłaniu we Wilnie zespołu 
żydowskich artystów. Wileńczycy odznaczali się 
w owym czasie realizmem surowym, jaskrawym, 
nie stonowanym. Slanisławskiego realizm — to 
realizin stylizowany, przyciszony, ujęty w klamry 
niepospolitego artyzmu. Ale zauważyłem między 
Wileńczykami kilku wspaniałych artystów, parę 
bujnych temperamentów, które, ujarzmione twór- 
czą wólą reżysera i poddane prawom zespołu, 
mogłyby być chłubą każdej sceny europejskiej". 
Ale miedługo trwały miodowe miesiące. Herman 
musiał ustąpić. Pojednała go z  Wiłeńczykami 
śmierć 'An-skiego, któremu uroczyście przysiągł, 


Kiszotem ze- | 


że do 30 dni po jogo śmierci wystawi: „Dybuka”, | 


Herman dotrzymał przysięgi swemu wielkiemu 
przyjacielowi. 
„Doszedlem do przekonania, że ta ciagła wędró- 


wka po Europie, chociaż ta wędrówka była isinym 


j wystąpimy z „Golenrem”, zainscenizujemy Pereca 


UWSKIegO w Rumuni. 


cie. Żydzi bessarabscy w Stanach Zjednoczo- 
nych zebrali już znaczną sumę na rzecz uni- 
wersytetu żydowskiego. W miarodajnych sferach 
żydowskich twierdzą, że rząd rumuński odnosi 
się do projekiu tego z wielką sympaty. 


Wyńlkczenie studentów antysemickich. 


Bukareszt, (ZBK) Senat uniwersytetu tutejsze 
go wykluczył z uniwersytetu wszystkich siu- 
dcentów, oskarżonych o udział w rozruchach. 


mikorsyłedie wiedeńskim. 


młodzieży akademickiej. 


taryatem związku wszechśwtatowego akademi- 
ków żydowskich i rozważa sprawę skierowania 
części emigracyi akademickiej ze wschodniej Eu- 
ropy na uniwersytety włoskie. Pierwszą obliczona 
na większą skalę a pomyślną próbę uczyniono vwe 
wieszech. w Padwie, w mieście, które ongiś 
było ogniskiem wiedzy i nauki żydowskiej. W Pa- 
dwie powstaje obecnie pierwsza żydowska mensa 
akademicka, Również we Florencyi podjęto akcyę 
w tym kierunku. Włosko- żydowski komitet pomo- 
cy prowadzi również akcyę zakwaterowaniu i po- 
średnictwa w wyszukaniu pracy dla niezamożnych 


, żydowskich studentów. Auslryackie uniwersylety 


opróżnią się w przeciągu jednego lub dwóch lat 
i staną się „odź,dzonemi”, Budżet uniwersytetów 
austrysckich wykazuje wielkie deficyty, których o 
czywiście skarb austryacki pokryć nie może. De- 
iicyty le wzrosną do kolosalnych sum z chwilą, 
gây ustanie przypływ akademików żydowskich, 
wówczas ustanie wszelka pomoc ze strony żyćo- 
stwa amerykańskiego. W sferach akademików an- 


pochodem tryumfalnym, nie wyczerpuje naszego | 
zadania, balamuci, a nawet deżorganizuje naszą 
artystyczną brać. Marzymy wszyscy o tem, by roz- 
bić swe namioty iu w Polsce, W Warszawie chee- 
my otworzyć staly teatr o solidnych podslawacii 
Przekonałem się jednak na miejscu że na razie lo 
jest utopią. Wracamy więc do Berlina å oddajemy 
się do dyspozycyi „Teatrałnego Towarzystwa w 
Berlinie”. Na czele tego Towarzystwa stanęli lu 
dzie tej miary jak adw. Groneman; prof, Sobern- 
kaimer, wybitni pisarze Kellerman, Arnold Zweig 
prof. Loewi, Członkiem naszego towarz. jest także 
prof, Einsztein. 

Duszą organizacyjną jest znany artysta Azro, 
A płany mamy szerokie, Prócz starego programu, 


„Noc na starym rynku” z pierwszym aktem „Gol 
cene heit” („Zloty łańcuszek“). W nowszym reper 
tuarze znajduje się jeszcze Hebla „Judyta”, Żuław 
skiego „Szabse Zwi”, kilka komedyi  spółcze- 
snych żydowskich pisarzy, dwie lub trzy szluki z 
nowego repertuaru. rosyjskiego. Grubińskiego „Ko 
chankowie*, niektóre dramaty najwybitniejszego 
dramato-pisarza Jana Fabriciasza owego Szekspł 
ra z Holandyi, oraz prześliczthe sztuki „Samson i 
Dalila” holenderskiej pisarki. Mimo wielkich tru- 
dności scenicznych myślimy także o „Śnie Jakó- 
ba“ R. Beer-Hofmanna. 

'Zaimponował mi tem wyliczaniem sztuki, ale nie 
jest to zwykła, kabolyńska błaga. Noblesse oblige. 
Dotychczasowa przeszłość dzielnej tej grupy daje 
nam gwarancyę, że zobowiązania będą dotrzyma- 
me. Na temat tych sukcesów wprost fantastyczne, 
a u nas nie do wiary opowiadał nam Herman 
szezcgóły. Z tej powodzi wyławiam dwa najbar- 
dziej charakterystyczne fakty. Oto w Holandyi 
znaleźli się nagle bez dachu nad głową, gdyż nie 
mogli dostać teatru. Dowiedzieli się o tem wybitni 
artyści holenderskiej sceny i ofiarowali gościnę 
wileńczykom u siebie pó domach, Nie pomogły, 


Żadne perswazye, nolens volens musieli przyjąć 
gościnność. Czyby to bylo u nas w Polsce możii- 
wem? 


A w Belgii spotkało nas takie przyjęcie, które- 
go nie zapomnimy. Wnieśliśmy do -intendantury 
królewskiego teatru prośbę o udziełenie nam tea- 
tru na kilka gościnnych występów. Dostaliśmy od- 
powiedź, że Królewskiego teatru zasadniczo ża- 
dnej trupie — prócz belgijskiego teatru _ wędro- 
wnego — się nie odstępuje. Ze wzgędu jednak!na 
wysoki poziom artyzmu żydowskiego teatru czyni 
się tym razem wvjątek i udziela się teatr na 3 wie- 
czory. Przed końcem trzeciego przedstawienia na- 
deszło pismo przedłużające zezwolenie na dalszych 
10 przedstawień, Lecz na tem jeszcze nie koniec. 
Przed 10-tem znowu przedstawieniem intendantura 
wystosowała znowu pismo, zawierające szereg 
komplimentów i dziękujace za prawdziwa biesia- 
de artystyczną, oraz zamkniętą koperlię. Okazało 
się, że intendantura posunęła swoją kurtuazvę do 
lego stopnia, że zwróciła nam opłatę, uiszczoną za 
wszystkie przedstawienia. I znowu pomyślałem 
sobie, kiedy u nas zapanują tego rodzaju stosunki, 
U nas inaczej! U nas cicho i głucho bylo w prasie 
polskiej po przedstawieniu „Dybuka”, a gdy się 
znalazł jeden biały kruk, sznkał przytułku na ła- 
mach „Naszego Kuryera”. 

„Ale en passant wspomnieć muszę o pwzedsta- 
wieniu „Dybuka” w Paryżu, było to bowiem 
przedsławienie jedyne w swoim rodzaju, gdyż pu- 
bliczność składala się zaąłedwo z 8 osób. Oto nasi 
artyści dowiedzieli się, żo Max Nordau, który le- 
żał już wtenczas na śmiertelnem łożu, życzy sobie 
gorąco, ujrzeć Wileńczyków. Był już za słaby, by 
w nocy mógł przyjechać do teatru. Urządzilismy, 
więc Nordauowi przedstawienie w dzień, a grali 
śmy wtenczas z nadzwyczajnem przejęciem, gdyż 
gościliśmy w murach najdostojniejszego gościa 


Łist CE, Nordana prze jaka 
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sttyackien daje się już we znaki niezadownałenie z 
powodu dumnej odpowiedzi akademików żydow- 
skich danej antysemiiam na uniwersytecie, Oha- 
wiają się. że akademicy żydowscy będą bojkoto- 
wali austryackie uniwersytety i nie przyjadą tu 
ną słudya, nawet wówczas, gdy się ich zapraszać 


będzie. 


———00-0——— 


Położenie bezdomnychw Gdańsku 


Gdańsk, (ŻBK.) Jak wiadomo zwrócili się w 
swoim czasie bezdomni iniernowani w Gdańsku 
do senatu miasta z memoryalem, w którym proszą 
by im zezwołono wychodzić na miasto przynaj- 
mniej w dzień, oraz żeby izolowano chorych od 
zdrowych. Jak sie dowiaduje korespondent ZBR. 
zwołano na żadanie Komisarza ligi Narodów sir 
Mac Donnela konierencyę w senacie gdańskim w 
sprawie bezdomnych celem nar adzenia się nad 
przeniesieniem ich z punktów koncentracyjnych 
dla emigrantów na plac Ianzejski gdyż w pun- 
ktuch koncentracyjnych dla emigrantów obok 
Gdańska warunki życia bynajmniej nie odpowia- 
dają najelemeniarniejszym wymogom hygieny. 
Prezydent senatu Sahm nie wniósł nic przeciw ts- 
mu. Szef policyi zaś senator Schiher nie chciał się 
zgodzić na proponowaną zamianę Ładna miarą, mo 
tywując lò tem, że pozbawionoby go wtedy nadzo- 


ru PE nad bezdomnymi, którzy z placu 
dosą mogliby wychodzić | spekulować na 


czarnej giełdzie. Nie bacząc na to starają stę te- 
dnak żydowskie instylucye emigracyjne o przenie 
sienie sA ia na płac Hanzejski. 


NADESŁANE. 


| Za rubryka tą redakcya nie adpowiada, 
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Lekarz chorób ekórmych i wenerycznyci 


Dr. ALEKSANDER AMEISEN 


ordynuje obecnie 


w Krakowie, ul. Grodzka 15, li. p. 
od 11—1 i od 3—5. Tel 220. 


Dr.D. KUAI 


ordynuje jak łat ubiegłych 


Marienbad „Bristol“ 
mde n DEERE „fc amasa DE — FA] SE = s: 2 A mas 


(zrsel.), siły samo 
dzielnej. poszukuje 


Buchalteralki 


Emil Goldwasser, Kraków, Grodzka k. 25, ' 


Warunki bardzo korzystne. 


Zelazka elektr. oryginalne 


„Hum perta* poleca „Prąd, Kraków, Gołębia 3. 
Niezliczone uznania ze strony P. 1. Klientów. 801 
się biegłej st@- 


m 
POSZUKUJE nowpistki > 
znajomością stenografii polskiej i niemieckiej. 


Zgłoszenia pod „Spedycya* do Biura Rekla- 
my Prasa“, Kraków, Karmelicka 16. 949 16. 949 


ZMIANA LOKALU. 


Biuro agencyi handlowej 


nacy Śpira w Kannie 


znajduje się obecnie 


przy ui. Poselskiej 22 
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Telefon 1181 i 3022. 
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By YE antowe iprecyzyjnezegarki poleca 
Yeay Emil Goldwasser. Kraków, Groda 25 


wyborze 894 
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WPanom Adwokatom Drowi L, Landauowi 
w Przemyślu, Drowi D. Malzowi we Lwowie 
i Drowi J. Finkowi w Lisku za cenną życz- 
liwą i zupełnie bezinteresowną pomoc, nie- 
sioną mi ofiarnie w ciężkiej chwili mego ży- 
cia, składam tą drogą naserdeczniejsze po- 
dziękowanie 590 Sala Selmanówna, naucz. 


Loane =". a O >| 
` Z ekszyi zaćlubin p p. . Mendla Nussbauma z p. Ros- 
nerówn atuleją serdecznie 

591 a a Weinbergorowie z Wiednia 


| RAR R NOE _ EO ZZL ŚŚ. TE 
|| RA | DLR OL. RD LDŹ. LLL 


NOWY DZIENNIE 
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Liczby i łzy p. Choloniewskiego, — Arytmetyka antysemicka doby ostatniej, 
ioux cyfr, odzianyeh w szaty straszności, 


„informacyjne“ Rzeczypospolitej“ i danse 
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Historya wybaczyła pogromy, historya wybaczy. — Rozwiązać kwestyę żydowską „pięścią, 
stosem i żelazera”, 


Ran Chołoniewski liczy. Liczy a łzy mu ciur- 
kiem ocickają po twarzy. Zaprawdę rozczulający 
musi lo być obraz, kiedy do matematyki zabiera 
się antysemita.. Liczby przekształcają się w wyo- 
braźni jego w olbrzymie widraa rycerzy  izcnel- 
skich, oblegających gabinet matematyczny ze 
wszystkich stron i nastawiających przydlugie 
lance swoje po to tylko, ażeby je porachować.. 

Antysemici w ostaluich czasach zajmują się je- 
dynie liczeniem. A wiec wciągają do rejestru cy- 
frówego liczby takie i owakie, wykombinowuja 
niinerus Causus; zapylajcie któregoś z Nowaczyn 
skich, a powie wam z pewnością, jaki odseick 
krwi semickiej zawierać będą ciałka krwiste dzie- 
siątego z kolei pokolenia Posnerów, Rosnerów, 
Erenbergów, Wąsowskich. byle nie Slrońskich — 
tam hczyć nie wolno! 

Nie policza nalomiast rachmistrze żydożercy, i- 
le jadu, obłudy, perfidyi į matactwa zawiera ich 
iudoichska siatystyka.. Nie wykażą, ile godzin wy 
rywają dła niej z biegu poczynań codziennych 
rdzenrego chvwatola, jak bardzo obciążają temi 
moamipulacyami rachunkowemi dolarowy budżet 
propagandy antysemickiej ih. Forda czy Paderew 
skiego. 5i 

Dość że liczą! Kiedy zaś w schorzałych i zbo- 
lałych mózgownicach cyrfy, odziane w szaly stra- 
szności, rozpoczynają  nielitościwy danse foux,, 
wledy — pożal sie Boże! Wtedy pióro dziennikar- 
skiego „buchaltera* przeistacza się w sztyłel za- 
truty, atrameni dosiarcza avidoku krwi skrzepłe, 
jo „iupach żydowskich, zaścielających utlce”, a 
deszcz, wybijący posępną melodyę na szybach o- 
kiennych. -rerrodukować ma doraźnie rezonans 
razów, któreby należało zadawać „pięścią, slosem 
i żelazem, a nie jak u nas, kodeksem Kazimierz" 
Wielkiego i w nowszych czasach Wielopolskiego”, 

Artykuk p. Antoniego Chołoniewskiego rozbić 
się daje na dwie części. Fierwsza, o ile oczywiście 
nie zawiera dat zmyślonych, może dla nas posia- 
dać wartość ialormacyjna, z ten wszakże zastrze- 
żeniem, że zawarte w niej dygiesye arlystyczne 
aulora potrakiujemy, jako zabawne impresye wo- 
jewniczej moderny antysemickiej. 

W wywodach, umieszczonych na szpaltach „Rze 
czypospolitej” czytamy: 

„Sprawiedliwość nakazuje przyznać, że 
kraj- potwór, Stany Zjednoczone  Pólnocnej 
Ameryki, któreby mogły hezmała pomieścić 
w sobie całą ludzkość, wzięły na swój rachu- 
nek trochę Żydów, mianowicie 4 miliony. Po- 
iem idą kraje o skromniejszych, ale jeszcze 
dość pokaźnych pozycyach: Nienicy 620,000, 
Węgry 500,000. Tu wsuwa się znowu pozycya 
polska, sensacyjna, jak alrakeya na jarmarka. 
sama jedna Warszawa liczy Żydów 400,009, 
gdy cały kraj, Czechy, tylko 350,000. Anglia 
310.000, Austrya 300.000, Kanada 179 tys. Fran 
cya 160 tys, Turcya 130 tys. zwodnicza Paje 
styna tylko 100.000. Włochy 60,000 Belgia 
58.000, Bulgarya 52000 i znowu soczyste oka- 
zy polskie, bo miasta, równe, na punkcie ży: 


| 
| 


doslwa, krajom Łódź 150,000, Wilno 100.000, 
Lwów 58000. Lublin 58.000. Sosnowiec 57000, 
Białystok 50,000, Kraków 32.000, oraz prawie 
wszystkie inne suto zażydzone miasta i mia- 
staczka polskie, po których znowu kraje a u- 
derzująco, chciałoby się powiedzieć anorma$- 
nie, lub wręcz; niesprawiedliwie małej przy- 
mieszce żydowskiej, jak Szwecya 4000, Danza 
4000, Norwegia 1000, Hiszpania 1000, Portuga- 
". ia 600. 

Tutaj, jak przystało na zawodowego  chjenistę, 
następuje droga część artykułu, okazująca nam w 
calej swej zgrozie ów danse foux „cyfr odzianych 
w szaty straszności”': > 

„To kraje (o małej liczbie żydów przyp. 
nasz.), które robią wrażenie, jakby przeszedī 
przez nie jakiś tajfun antysemityzmu, jakiś 
niesłychany kiszyniowski pogrom, który wy- 
gubił w nich i do niesłychanego minimum do- 
prowadził żywioł izraelski, Jakoż ten stra- 
szliwy pogrom — spustoszenie, owa antyse- 
micka trąba powietrzna, przeciągnęła istotnie 
przez te kraje. Przeciągnęła tylko nieco da- 
wniej, nie lala, czy dziesiątki lat, ale setki". 

A teraz działdnie na ulicę, na podniecone licz- 
bami umysły: 

„Tak, czy owak, dzięki pogromom pewna 
zęść cywilizowanej zresztą Europy zacho- 
dniej wolna jest od ciężaru utrzymywania 
przypadającej na nią ilości żydów, dzięki pa- 
gromom, które bestyalstwem dorównały 
woczesnym majbardziej fachowym pogromom 
rosyjskim, a tylko dlatego nie rażą tak uszu 
wyczulonych na te zjawiska, że karty"historyf 
kryja je przemyślnie pod ogólnikową a więc 
mniej draslyczną nazwą „prześladowań“ rełt- 
sijnych, lub fanatyzmu wyznaniowegąa 

„Był to jednak laki sam fanatyzm, jaki tru- 
pami żydowskiemi zaścielał ułice Odessy i 
Kiszyniowa. Takusieńki samiusieńki I prze- 
cież to on „rozwiązywał kwestyę żydowską" 
w Europie. Pięścią, stosem i Żełazem, a pie; 
jak u nas, kodeksem Kazimierza wielkiego 3 
w nowszych czasach Wielopolskiego, AŻ 

„Po co to mydlić oczy?” RE a SB) 

Po co mydlić oczy! Zaiste jedyny przez m. Ch 
łoniewskiego słusznie użyty zwrot. Bo pocóż owł- 
jać w bawełnę jaskrawą intencyę elaboratu Bql 
fanatyzm, były pogromy, pozbyto się żydów, © 
później „karty historyi kryły to wszystko ma 
myśinie”, — innemi słowy, hisżoryka „ l 
Stad wniosek jasny: i w Polsce należy Sr 
kwestyę żydowską pięścią, stosem 1 żelazem“,  - 

Pfuj! panie Chołoniewski, obrzydliwa, wstrętua 
krwiożerczość polityczna. Tak przehołowana, że aż 
zakrawa na komizm, Czytając złowrogie te strofy, 
rozweseliłby stę nawet największy mizantrop, a 
Heraklit tarzałby kę w podrygach Śmiechu.  * 

Gdyby, gdyby.. p. Chołoniewski nie pisał swego 
„Chjena, chjena MS alles” dla wzniecenia apety- 
tów równych sobie rycerzy, już nie pióra, ale., 
burd. Wad. 


Co miesiąc jeden zmierzch. 


Co miesiąc jeden zmierzch syonizmu, co 
dwa — jedno bankructwe, a co trzy jedna li- 
kwidacya — oto specyalność krakowskiego 
„Czasu”, który w wczorajszym numerze, zno- 
wuż po raz niewiadomo klóry każe syonizmo- 
wi pogrążyć się w nicość, W tym względzie 
jest zresztą niezhyt oryginalny, alhowiem war- 
szawski organ „Bundu wyśpiewuje syonizmo- 
wi pieśń pogrzcbową częściej i z większą umic- 


jętnością podawania myśli, których ojcem zgo- 


dnie ze znanem przysłowiem jest własne zya 
czenie. | 

Odsyłamy „Czas“ do numeru „Nowego Dzien 
nika“ z 7. czerwca, w którym znajdzie odpo- 
wiedź na swój wczorajszy artykuł, jakkolwiek 
artykuł nasz pisany był przedtem, 

Możeby tak „Czas* zaprezentował kiedyś 
czytelnikom swoim także artykuł informujący 
o wynikach pracy żydowskiej w Palestynie, 
byleby bardaj w at ny, niż artykuł wczo- 
rajszy, ~ „à = NE 


NA MARGINESIE, 


Z miodowych dni „większości“. 


Na przedwczorajszem posiedzeniu Komisy$t 
dla spraw urzędniczych przyjęto projekt usta- 
wy o uposażeniu urzędników głosami Ch. D, 
PPS, Wyzwolenia, PSL i Koła Żydowskiego. 
Chadecya głosowała zatem razem Z opozycyń. 

Na komisyi prawniczej uchwalono wniosek 
o wyjęciu przestępstw leśnych głosami. ósemki 
przeciw Piastowi. i 

Piast głosował z opozycya. * > a 

Na komisyi regulaminowej ucliwalona wy- 
dać sądowi posła Anusza głosami obecnej wię- 
ikszości i NPR. 

Piast wyłączył się z większości t wstrzymał 
się od głosowania, jakkolwek poseł Anusz na- 
leży do „grupy Dąbskiego, a zatem do obecnej 
opozycyi, 

Trzy zgrzyty = w 6 dniach po slubie. Ho- 


aap 


roskopy, dla małżeństwa — „doskonałe, 


_ Ignotną 
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KRONIKA. 


Kraków, 8 czerwca. 


, — PRZED PRZYJAZDEM PREZYDENTA 
WOJCIECHOWSKIEGO DO KRAKOWA. 
„Wczoraj wieczór odbyło się w sali kowfereu- 
cyjnej magistratu zebranie członków Komitetu 
obywatelskiego w sprawie omówienia progra 
mu przyjęcia prezydenia Rzeczypospolitej w 
Krakowie. Prezydeni m, Federowicz przedsu:- 
' wil program dwudniowego goszczenia prezy- 
denta Wojciechowskiego w Krakowie, Zebrani 
przyjęli przedlożony plan, přzyczem podnosiły 
się głosy, domagające się rozszerzenia progra- 
mu, przez wlączenie do planu „Święta Wio- 
sny“, zwiedzenie T. S$. L, itp, Uchwał ostate- 
cznych nie powziętlo. 

— BUDOWA NOWEGO MOSTU NA WI- 
SLE. Jak się dowiadujemy, ministerstwo robót 
publicznych wyasygnowało na budowę nowego 
mostu 150 milionów mp., która to kwota prze- 
znaczona jest na wsiępne prace przygotowaw- 
cze. Budowa nowego mostu na Wiśle, który 
stanie u wylotu ul. Krakowskiej, rozpocznie się 
z wiosną przyszłego roku, Konstrukcya mostu 
będzie wzorowana na budowie II-go mostu. 
Dyrekcya robót publicznych w Krakowie za- 
mówiła już w fabrykach i hutach żelaza odpo- 
Wiednie części składowe mostu. Koszta budo- 
wy, która poirwa 3 lata, obliczone są według 
obecnych cen na 15 miliardów mp. 

! = NOWE ŻĄDANIA RZEŻNIKÓW I MA- 
SARZY, Cechy rzeżników i masarzy wniosły 
wczoraj do magistratu krakowskiego nowe cen- 
miki na mięso i wyroby masarskie. Rzeźniey 
Żądają, by cenę 1 klg polędwicy ustalono na 
20,000 mp. (dotąd 15.200 mp), 1 kg wołowiny 
„z dokładką 16.000 mp (12,500 mp), bez dokładk; 
349,000 mp (15.000 mp), cielęcina 12.000 mp 
(8100 mp). Masarze domagają się 20-procento- 
wej podwyżki cen swych wyrobów. Wygóro- 
wane żądania motywują rzeźnicy i masarze 
wzrostem cen żywego towaru na iargowicy, 
„podwyżką opłat gminnych, taryfowych i kole- 
fowych oraz podwyżką siopy procentowej w 
kasie targowej. Nowymi cennikami zajmie się 
komisya na posiedzeniu, które odbędzie się w 
poniedziałek lub wtorek nadchodzącego tygo- 
dnia. Do czasu zatwierdzenia nowych cen obo- 
 wiązują obecne cenniki, 

' = PODROŻENIE CENNIKA  FRYŻYER- 
. SKIEGO, Fryzyerzy krakowscy wprowadzili w 
tych dniach nowy cennik za roboty fryzyerskia 
Wedlug tego cennika golenie kosztuje 2500 mp, 
strzyżenie na półdługo 5500 mp, na jeża 6000 
mp., strzyżenie maszynką 3000 mp, przeciętnie 
podwyżka wynosi 20 procent cen majowych. 

— REORGANIZACYA POLICY! POLITYCZ 
NEJ W KRAKOWIE, W tych dniach prze- 
prowadzone zostały zmiany w organizacyi od- 

działów policyi politycznej zarówno przy ko- 

mendzie na miasto Kraków, jak i na okręg. 
Wspomniane oddziały zostały wyodrębnione 'z 
zakresu działania komend i przydzielone z ko- 
mendy na miasto do dyrekcyi policyi, zaś z 
komendy na okręg do wydziału bezpieczeń- 
stwa w województwie, jako Il-giej insiancyi. 
Na czele oddziałów policyi politycznej, które 
otrzymały nazwę oddziałów informacyjnych 
stoją: w województwie nadkom. Gertler, a w 
dyrekcyi policyi kom. Szaper. W oddziałach 
informacyjnych w Krakowie pracuje kilku- 
dziesięciu urzędników i wywiadowców. 

— KRADZIEŻ KLACZY. Ubiegłej nocy skra- 
dziono z pastwiska obok cegielni przy ul. Kalwa- 
ryjskiej 12-lelnią klacz wartości około 2 milionów 
marek. 

u. DO CZASU UDAŁO SIĘ UKRYĆ... Organa 
policyi. aresztowały 23-letnią Stanisławę Ulrychó 
‘wne, służącą, która w ubiegłym roku skradła na 

szkodę p. Amalii Lieblingówej, zamieszkałej przy 
uł. Starowiślnej 1, 34 złoty zegarek męski, srebrną 
cukiernicę, szczypce, łyżeczki i filiżankę wartości 
ponad 3 miliońów mp. Złodziejka zbiegła po do- 
konaniu kradzieży ze służby i dotąd się ukrywała, 
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Zydzil kupujcie szekel 


-ROWY DZIENNIK 


imba m 


Barath Landan 


rzemtysłowiec 


Mojies 


zmarł go króthici a dolegiiwych 
cierpieniach w 65 reku życia, 


Wyprowadzenie zwłok nastąpi dziś 
w piątek, dnia 8 czerwca br. o godz. 
3 pcpoł. z domu żałoby przy ulicy 
Zielonej L. 4 na miejsce wiecznego 
spoczynku. Na smutny ten obrzęd 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Zna- 
jomych w sinutku pogrążona 


Rodzina. 


Z sali sądowei. 


ECHA ZGROMADZENIA PRZEDWYBOR- 

CZEGO. 

Wczoraj przed trybunaelm sądu przysięgłych w 

Krakowie stawał 26 letni Stanisław Żarek, urz.d 

nik kasy chorych w Tarnowie, oskarżony o wy- 
stępek z par. 302 u. k 

według aktusoskarzenia miał Żarek na zgroma- 


dzeniu przedwyborczem w Jadownikach, odhytem | 


dnia 15 pazdziernika ub, roku, wyrazić się wobec 
s'uchac.' pogardliwie-i obraźliwie o duchownych 
katolickich. 

Obwiniony tłumaczył się na rozprawie że nie 
użył zarzuconych mu siów obraźliwych, jedynie 
występił przeciw zajmowaniu się księży polityką 
Zeznania świadków wypadły sprzecznie. Po prze 
prowadzonej rozprawie sędziowie przysięgłi 6 gło 
sami odpowiedzieli „tak”, zaś 6 „nie“. 

Wobec tego werdyktu trybunał wydał wyrok u 
walniający Żarka od winy i kary. 

Rozprawie przewodniczył s, s. o. Świądrowski 
wotowali s. s, o. Czernecki i Münnich oskarżał 
prok. Schwarz, bronił adw, dr Rosenzweig. 


O SFALSZOWANY OBRAZ MARKOWICZA 


Przed sądem -okręgówym w Krakowie toczyła 
się wczoraj ro?prawa przeciw handlarzowi obra 
zów, Wetlsteinowi, oskarżonemu o to, że szkie ry 
sunkowy artysty malarza Markowicza uzurełnił 
wedle własnego pomysłu farbami i sprzedał na 
stępnie jako obraz p, Markowicza. Artysta zau 
ważył to fałszerstwo i wniósł doniesienie przeciw 
Wettsteinowi na którego drugi handlarz obrazów 
Schmaus wskazał jako na fałszerza obrazu. 

Podczas rozprawy wyszło ña jaw, że fałszer 
stwa dopuścił się nie Wetistein, lecz Schmaus 
który po siałszowaniu obrazu sprzedał swe Gzicio 
jako prace p. Markowicza Weltstninowi. 

Wobec tego trybunał uwolnił Wettsteina od wi- 
ny i kary, a prokurator zAdżndał aktów dla wdro 
żenia dochodzeń przeciw Schmausowi1. 

SPÓLNICY HLADISZA PRZED SĄDEM. 

Wczoraj, w czwartym dniu rozprawy przeciw u 
rzędnikowi wojskowemu Michałowi Tabogowi i 
spólnikom, oskarżonym o zbrodnię, sąd przesłu- 
chał kilkunastu dalszych świadków, W dniu dzi 
siejszym zakończy się przesłuchiwanie świadków, 
poczem znawcy oficerowie sztabu generalnego ma 
jor Jędrzejewicz i kapitan Starzyński podadza 
ekspertyzę. Wyrok zapadnie prawdopodobnie w 
sobotę, 


ZE SPORTU. 


— ZAWODY MIĘDZYMIASTOWE KRAKÓW— 
LWÓW. W niedzielę 10 bm. odbędą się na boisku 
K. S. Cracovia zawody międzymiastowe *Kraków- 
Lwów o puhar dra Żeleńskiego. Zawody te będą 
miały decydujące znaczetie, gdyż w razie zwycię- 
stwa (trzeciego z rzędu) Krakowa, puhar prze- 
szedłby na własność Krak. Okr. Zw. Pilki Nożnej, 
Zawody zapowiadają się nadzwyczaj interesująco, 
gdyż Lwów wytęży prawdopodobnie wszystkie 
swe siły, aby nie utracić definitywnie puharu, Kra 
ków zaś ze swej strony dołoży wszelkich starań, 
aby, wobec obecnego spadku klasy lwowskiej, 
puhar ostatecznie zatrzymać -= Barwy Lwowa re- 
prezentować będą Haczewski (Pogoń), Ignaro- 
wicz (Pogoń), Kmieciński (Czarni), Schńeider (Po 
goń), Witkowski (Czarni), Kopeć (Czarni), Juras, 
Bacz, Wacek Kuchar, Garbień (wszyscy z Pogoni) 
Miller (Czarni). Rezerwowi: Birnbach II, (Has- 
monea), Słonecki (Pogoń), Winnicki (Czarni). — 
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, huragąny oklasków. zmuszając zmęczonego arty- 
| stę Go kilku naddatków. _ oaei 


Reprezeniacya Krakowa będzie  przypuszczałnię 
następująca: Wiśniewski, — Ginte), Fryc. — Maj- 
cherczyk, Cikowski, Synowiec, == Zimowski, Rey= 
inan I. Kałuża, Krumholz, Sperling. Zduniem na* 
szem pozycye: prawego pomocnika (Majcherczyky 
i lewego łącznika (Krumhoólz), zostały nmietortun= 
nie obsadzone, Przypuszczalnie zwycięży Kraków, 
Początek o godzinie 5.30. Zawody prowadzi p. Je- 
rzy Grabowski z Warszawy. Przedmecze: Kombi" 
owane drużyna klubów klasy B. contra kombi- 
wwancj drużynie rezerw klubów klasy A, 
*RKABT—KMOMEINOWANA DRUŻYNA KLU 
BÓW KLASY B. W sobotę 9 bm. gra Makkabi na 
wlosnem boisku przeciw kombinowunej drużynie 
kiubów klasy B. 

HASMONEA LWOWSKA obchodzi w dnin 26 { 
17 bm. 15-letni jubileusz swego założenia i urzę 
dza z tej okazyi turniej |foolballowy, w którym 
biorą udział kluby: Vivo (Budapeszt), Makkabi 
(Kraków), jubilat i Jutrzenka (Kraków). 

AMATORZY—WAC 3:0 (2:0). Silna przewagą 
Amatorów. Eramki zdobyli dla Amatorów Swa- 
tosch i Wieser. Obecnie prowadzą Amatorzy W 
mistrzostwie Wiednin 50-ma punktami. 

SPARTA—SLAVIA, Rozsirzygujące o tegorocz- 
nych mislrzostwach spotkanie Slavia—Sparta od- 
będzie się w soboię dnia 9 bm. w Pradze. 


Zteatru, Eteratury | sztuki. 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO, Dzisiaj 
przedostatni raz „Matka Jugowiczów”, jutro „Ju- 
Gyta” Hehbla, która obecnie powtórzona będzie 
tylko dv ukroinie, Dyrekcyi udało się pokierować 
sprawą urlopów letnich zespołu artystycznego 
iak, że w najbliższym czasie uirzymać będzie mo- 
żna w repertuarze sztuki, których zdjęcia z afi- 
sza zapowiadano. W niedzielę 10 bm. zatem pó 
poludniu grany będzie „Popas Króla Jegomości*, 
wieczorem „To co najważniejsze”, 

Najbliższa premiera sztuki norweskiego pisarza 
„Anny Federsdotter" Wiers-Jensena będzie pod 
względent wykonania wyjątkowym wypadkiem. W 
głównych rolach kobiecych wystąpi bowiem obok 
p. Wysockiej p. Irena Solska-Grosserowa, zapro 
szóna przez dyrekcyę na szereg występów, głów- 
ną zaś rolę męską kreńje p. J. Sosnowski. Będzie 
to istotny festiwal sztuki aktorskiej w wielkim 
stylu 

— Z OPERY I OPERETKI, Dziś premiera ope- 
retki „Sąd miłeści”. Udział biora najwybitniejsze 
siły naszej operciki specyalną atrakcyą będzie ta- 
niee djahe!ski ukladu E. Wojnara w III. akcie. 
Operetka ta powtórzona będzie jutro w sobotę i 
w niedzielę o godz. 7 45 wieczorem. W niedzielę 
popozudniu „Bał maskowy w dohorowej obsadzie 
premierowej. 

— Z BAGĄTELI Dziś po raz pierwszy kome- 
dya Caillivet'a į de Flers'a pt. „Miłość ezuwa* w 
pierwszorzędnej obsadzie. Główue role odtwarza- 
ja pp. Malicka, Węgierko i Kwiatkowski, pożosta- 
lą obsadę stanowi pp. Kolman, Szhage-Andruszew - 
ska, Trojanowska, Gorayska, Szreniawa, Klisżew 
Ski, Kaden, teżyseruje p, Węgierko. 

£ cali 


koncertowe! 
RJzurycy 7777nihri, 


Będzie już z 15 lat od ostatniego występu Ro- 
senthalą w Krakowie; peprzcuziła go Wieuy uje- 
mna sława wirtuoza Pa excclence, który poza te- 
chniczną stroną utworff nie innego nie widzi i w 
środku v.szelkiej produkcyi i każdego utworu sta- 
wia — siebie, Mimo takiej opinii już wtedy pod- 
bił odrażu publiczność nadzwyczajnemi kwalifi- 
kacyami nietylko mechanicznej natury. Obecnie, 
jako starszy już człowiek manilestuje samym pro~- 
gramem znaczny zwrot ku głębiom muzycznym- 
Po długim czasie znów raz spotkaliśmy się z sta. 
remi, dawno niewidzianymi, serdecznymi znajo 
mym — w świąteczneni ubraniu: Appassionala, 
Eliudy symfoniczne i — mimo wielkiego zużycia 
wciąż jeszcze pelna temperamentu kokietka — JI. 
tapsodya Liszta, slańowiąca z sioshami swem; 
jedyny zdolny do życia rodzaj twórczośti swego 
autora. Appassionatę are | prawdziwa, cza: — 
sem aż dzika pasya, zwłaszcza pod koniec 1, i III, 
części; II i III-cia były bez zarzutu zagrane; spe 
cyalnie z uznaniem podkreślam żelazny rytm w II d 
i precyzyjność pierwszego tematu III. nareszcie 
raz zagranego bez pedalu. Wogóle skromne peda- 
lizowanie nadaje grze Rosenthala dziwną prze- 
zroczystość, którą chcialoby się podziwiać w fu- 
gach Bachowskich. Nadzwyczajna brawura w fe- 
nomenalnej sile uderzenia i pewność wywoływała 


Dr Henryż Apay 


* Dnia 17 VI. 


TERMINY SUBSKRYBCYI AKCYJ. 


„Akial* Ake. Fabr, Lodu S. A. w 
Krakowie (II em. 48,000 szt. po 1000 mk, nom.). 
Jedna nowa na dziesięć dawaych po cenie em, 1059 | 
mk; uczestn, w zyskach od dn. 1 £ br. (M: P: 109): 


4 Dnia 28 VI. „Polski Glob” Tow. Transp. Handl. 


5. A, w Krakowie. (V em. 100,000 szl. po 500 mk: 
pom.). Jedna nowa na sześć dawnych po cenie em 
825 mk.; uczestn. w zysk. od dnia 1 I. br. (M: P: 
421 Y: 
T Dnia 30 VI. „Galie. Karpackie Naftowe T. A. w 
Gliniku Maryampolskim; przestemplowanie 192,009 
szt, akcyi z wart. nom. 350 mk. na 2500), mk.; po- 
nadto nowa em Siedem nowych na jedną dawną 
po 2000 mk. od każdej bezpłatnej (M. P. 118), 
———0)-0——— 
ł DLACZEGO NIEMA CUKRU W HANDLU? 
Od dłuższego czasu cukier zniknął zupełnie z 
rynku; nie można go dosiać w sklepach za żad 
na cenę, 

Przyczynę tego zjawiska tłumaczyli przedsta- 
wiciele przemyslu cukrowniczego w najrózmait 
szy sposób, przemiłczając dyskretnie o najważ- 
niejszem — postanowili oni podwyższyć cenę 
cukru, 

Cena cukru ma być podwyższona od 10 bm, 

Z pewnością po tym terminie cukier się ukaże 
i w sklepach i w cukrowniach, à 

O PRAWA DEWIZOWE, Z liczby bankow, 
które w pierwszym rzędzie otrzymały prawa de- 
wizowe, wiele zalega z obowiązkowem naby- 
waniem bonów złoiych. 

Minisierynm skarbu wyznaczyło bankom 
tym termin preklnzyjny, po uplywie którego — 
w razie riie dotrzymania przez któryś bank Zo- 
bowiązania co do kupna bonów, prawa dewi- 
zowe będą takiemu bankowi cofnięte. 

Termin ów upływa w końcu bieżącego tygod- 
nia. = 

NIEDOBORY SKARBÓW E Wedlug tym- 
czasowego zeslawienie wpływów podatków i 
opłat skarbowych okazuje sie, że w kwietniu 
rb. wydatki budżetowe wy niosły 813 miliardów 
mk. gdy wpływy skarbowe stanowiły 553 mi- 
liardów mk. Deficyt tego miesiąca, wynoszący 
260 miliardów mk., pokryto w sumie 81 mi- 
Jiardów wpływami ze sprzedaży bonów zło- 
tych i okolo 179 miliardami pożyczki w polskiej 
Kasie pożyczkowej. W kwielniu nie wpłynęły 
wskuiek nieuchwalenia przez izby prawodawcze 
znaczniejsze sumy z podatku przemysłowego i 
gruntowego, 

KREDYT DLA PRZEDSIĘBIORSTW. Dziś to 
jest dnia 7 bm. odbędzie się posiedzenie komitetu 
qlyrekeyjnego P. K. O. w sprawie podzialu kredy- 
T przeznaczonych na pomoc gospodarczą dła 

nstytucyi i przedsiębiorstw, które w- ubiegłym. ty» 
godni wniosly podania o udzielenie im kredytów 
na csie gospodarcze. a 

BONY ZŁÓTOWE. Według dawnvch tymczasn- 
wych rozkupione zostały w całości dwie serye bo- 
nów złotych. Serva 1% A. — i-serwa J. B. Seryi C: 
I. sprzedano do chwili obecnej na sumę okolo 50 
i pół miliarda marek. Skarb zyskał około 230 mi- 
liardów marek. \ 


Z gieldy. 
ą Kraków, 7 czerwca, 

Giełda krakowska przedstawiała dziś rzadki œ 
braz równoczesnej haussy na rynku walut i ak- 
cy 

TBolar wyżei 62.000, oto najlepsze odparcie za- 
rzutów stawianych dotychczas przez prasę ende- 
tka poprzednim, rzekomo „lewicowym”, mini- 
strom skarbu, a zarazem nieszczególna rekomen: 
dacya dla nowego prawicowego gabinelu. Dopusz 
czenie do takiego horendalnego kursu dolara 
świadczy o niepojętej wprost indolencyi minister- 
siwa skarbu, które przecież przy odrobinie dobrej 
woli mogłoby z łalwością powstrzymać zwyżkę 
walut, tenbaurdziej że nasz bilans handlowy jest 
czynny i że zatem więcej walut do Polski napły- 
wa niż odpływa. Równocześnie z dolarem pod- 
niosły się oczywiście į inne waluty, słabsza była 
tylko marka niemiecka, do tranzakcyj jednak nie 
doszło, 

Posiadacze akcyj, którzy przeczekali okres zniż 
ki, zostali dość rychło wynagrodzeni za swą cier- 
płiwość. Szereg papierów dywidendowych, zwła- 
szcza metalurgiczne i górnicze, podniósł się dziś 
silnie w kursie, przyezem zwyżki dochodziły do 
50 pre, Poszukiwano przedewszystkiem Cegielstkie 
go, TPG., Parowozy i Górkę, również i w innych 
* * 
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galnnkach jak Trzebinia żelazo, Gmieiów, Mydło, 
popyt był znaczny, brak jednak było towaru, wo 
bee czego zwyżka nie mogła się zaznaczyć. 

Po gieldzie robiono Chybi 130—150, Jaworzno 
460—480. 

Także w Warszawie były dziś akcye Znacznie 
| silniejsze i tak notowano Parowozy 89—92% Ziele 
niewski 310—340, Pocisk 37—38, Cegielski 43—50. 


Waluty i dewizy: 
Transakcya 


ka 


7 czerwca 
61800 — 62350 | 


Dolary St. Zied. 
l olary kanad. 
tunły szterlingi 


— 


284000—288000 | 213008—278000 


i loreny holend. — | p.) 22700 
| ranki francuskie — 3870—3880 
Franki belgijskie — | p.) 3050 
Franki szwajcars. 11300— 11500 10780 10800 
Liry włoskie — | p) 2675 
Leje rumuńskie | — — 
Markt niemieckie | — 0'85 — 0'82 
Kotony szwedzkie | — — 
Korony duńskie — = 
Korony norweskie | =- 

borony anstujack. 0:89 — 0:90 0:813/4—0' J85 
Korony cros -słow. 1875—1890 1775—1780 
Korony węgierskie — | p*) 1100 || 


Akcye bankowe, handiowe przem.: 
ae Transakcye | 


7 czerwca 7 czerwca | 6 czerwca) czerwca || 


Bank Hipoteczny 


Bank Małopolski 
Żiemski Pank Kredyt. 
Powszechny Bank Kred. 
bank Komercyalny 1— 1V 
Rank Zw. $p. Zarobkow. 


Sen 


M 
GC 
Ga 


Polskie Tow. handl. l 12,5—15,5 12—125 
Handl. Sp. akc. „lmpes" | 1-1,25 | 0,9 
„Pharma“ Mag. Jawornieki| . — 55 
Polski Glob? 28 A | 
e Hartwig, Poznań — — 
Zegluga Polska 4,2—4,6 4,2 
Warsz. Tow. Irans i Zeglogi m -3 
Żieloniewski 1-—IV 330—265 300 — 318 
u. Cegialski, Poznań 48—58 38 —44 
Farowozy I-II. 80—93 72—16 


„AktoBtołor* fabr.samoch. 
„Lewięsz* fabr. masz. rolu. 


Polski Bank Przem. I-VI} j E 


ml, rzebinia* żel. 51—55 48749,5 
Zaklady amanic. „Pocisk* — | p*) 88—41 
tiuta żelazna, Kraków — a 
W.kKucharski fabr. melal. — a 
kierzletd-Viectoriug, odl. żel. = a 
t sb.PortlL.-Cem.Szczakowa:; = =% 
„tórka” fabryka cementu | 320143 270 
sierszańskie Zaw. Gór. S. A. 215—235 200 —205 
„Tepege* Tow.dlaprz.gćr. 96—120 | 90 -93 
Ska akc, przem. naft. i g. z. = = 
Karpackie lew. naftowe || | = = 
Akc. low. naft. „Galicya* = = 
+. 1. cla przem. oleju skal. PE za 
Poiska Nafta 93 —27 21 
„Pokucie* Naft. Sp. akc. = 23,5 
„Oiitos” T.A. — | p.*) 105 
„Pezet* Powsz. zrk? bud. — |p” 13.5 
Tyudykat koszyk. kraków < = 
kabr. przet. H. w Trzebini 100 92 
„Krulius* Zi.fab. prz.wysk 50 U) 
Fabr. eukra w Chodorowie 142—150 122-125 | 
Fakr. porcel. w Cmiałowie 5 54 
Elektr. w $ierszy !-lV 21—23 20—21 
5. W. Niemojowski — | p) 52 


Fabr. kapeluszy w Myśle. 
*) p. oznaęza ostatni poprzedni kurs tramsakcyi. 
Giełca warszawska z dnia 7 b. m. (PAT) 
Lolary Stanów Zjedn. tranz, 62500-61900, Dolary 
Kanadyjskie tranz, ——, Franki francuskie Z. 
Korony czeskie 1895—186b, Funty angielskie —'—, 
Marki niemieckie ©.78— —0.77, Franki belgijskie —.— 
Liry włoskie ——. > 
Czeki: Belgia tranz. 3550—8567. Berlin 0'78—0.77. 
Gdańsk tranz. 0.78—0 77. Holandya tranz. 24750 Londyn 
tranz., 292000—288000. Nowy Jork tranz. 62500 —61900. 
Paryż tranz. 4060—8990. Praga tranz. 1895—1865. 
Szwajęarya tranz. 11500— 11530. Wiedeń lrans 083— 
©8212, Włochy tranz. 2975. 
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Końcowe kursa cławiz w Zurychu z 7 bm., 
(PAT.) Berlin 0.0070 (0.0076) aknas 217.50 (217.40) 


Nowy Jork 555.1% (5543/4) Lendyn 25.66 (25.66) Paryż 
38.66 (36.60) Mediolan 25.95 (20.05) Praga 16.59 (16. 601/2) 
(AGAT, 0.10 (0.10) Belgrad 635 (663) Sotia 5.90 

j.009) Warszawa 6.00.0908 (0.00.98) Wiedəż 
0 078 (0'C078) Austr. karoma stomplow. 0007814 
(00781/4). 

Liczby w nawiasie oznaczają kurs dnia poprzedaiego 

Końcowe kursa dewiz w Berlinie z 7 bm. 
(PAT) Amsterdam 31047, buenos Aires 276801, 
Bruksela 439842, Chrystiania 1326612,  Kepenhage 
14364, Sztokheim 21147, Helsingfors 213912, Włochy 
369042, Londyn 367080, Nowy York 19301, Paryż 
5107, Szwajcarya 14814, Hiszpania 119991/2, Japonia 
38633, Rio de Janeiro 50.80, Wiedeń 111.22, Praga 2359, 
Budapsszt 1376, Sofia 84919, Belgrad 903.50. 


Listy z kraju. 


ŁAŃCUT, (O budowę żyd. domu ludowego), 
Przed rokiem z górą została w naszem mieście za 
początkowana akcya na rzecz budowy  „Beth- 
Am,” Rozumiejąc, że pierwszym warunkiem rog- 
zwoju wszystkich tut. instytucyi społecznych i kul 
iuralnych jest — dach nad głową i że jedynym 
sposohem stworzenia tego „dachu* jest w obec- 
nych warunkach kupno lub budowa wiasnego do- 
mu, zorganizowała garstka tutejszych obywatest 
komitet, mający zająć się zebraniem funduszów, 
na ten cel. Dom ludowy mialby się stać wspólną 
własnością wszystkich tut. instytucyi żyd., jakoio 
lokalnego komitelu syon, stowarzyszenia mło- 
dzieży żyd. itd., to ież akcyę na rzecz „Betb- Ain“ 
powitała tutejsza młodzież i postępowa część oby- 
wateli z niemałym zapałem, Byłio jednak niestety, 
jak się niebawem okazało, ogień słomiany. Do- 
tychczas komitet „Beth- Am” nie posiada żadnych 
stalych dochodów. Możnaby może takowe osią- 
gnąć przez samoopodatkowanie ludności, albo 
przez przekszłałcenie Komitełu w stowarzyszenie, 
oparte na dochodach z wkładek członków, jedna- 
kowoż wszelkie usiłowania w tym kierunku spel- 
zały na niczem, Wine ponosi tu po części brak ini- 
cyatywy ze strony komitetu „Beth- Am”, przede- 
wszystkiem jednak obojętność społeczeństwa Wo- 
bec podjętej akcyi. Starsi obywatele, którzy swą 
pomocą materyalną mogliby przysporzyć komite- 
towi „Beih- Am” potrzebnych funduszów, zbyt po 
chopnie uznają ideę „Beth Am” za ntopię, nie 
chcąc zrozumieć, że to właśnie dzięki ich niechęci 
do ofiar materyalnych myśl ta utopią pozostać 
musi i że możność urzeczywistnienia jej zwie- 
kszyłaby się, gdyby się zwiększyła ich ofiarność. 
Tak więc jedynem źródłem dochodu są dla komi- 
tetu „Beth Am” zabawy taneczne į festyny; jedyną 
zaś nadzieją osiągnięcia celu — pomoc Ameryki. 
Myśl, że tej pomocy należy okazać się godnym 
przez własną intenzywną pracę i, Że mie można 
wymagać, aby nasze lokalne potrzeby żywiej oD- 
chodziły naszych braci w Ameryce, niż nas sa- 
mych, nie znajduje niestety wśród tui. PZ: 
stwa zrozumienie. pakt <, 
Także stanowisko większości młodzieży pra 
komitetu „Beth Am” świadczy o zupełnem mie- 
zrozumieniu akcyi przez ten komitet podjętej. Mło 
dzież ta grupuje sie około kilku stowarzyszeń, jak 
klub muzyczny „Hązamir”, Stowarzyszenie mało: 
dzieży żyd., Klub Sportowy itd; Wszystkie te sto- 
warzyszenia jednak, zamiast zrozumieć potrzebę 
zgodnej współpracy dła dobra ogółu, odnoszą się 
do siebie jakby konkurencyjne przedsiębiorstwa, 
zwalczając się wzajemnie ra każdym kroku. Pen 
sposób patrzeniezna rzeczy, tak się niestety wśród 
tutejszej młodzieży zakorzenił, że także i w spra- 
wie „Belih Am”, którego budowa leży przecież 
przedewszystkiem w imeresie całej młodzieży, zie 
potrafi ona zdobyć się na inny punkt widzenia. O- 
Uel się to przedewszystkiem do klubu „Haqe- 
mir”, który posiada własną orkiestrę, utworzozą 
dzięki wylainemu poparciu tut, społeczeństwa. 
Jlekroć jednak którakolwiek  instytucya zwróć 
się do „Hazamiru* z prośbą o współudział w ma- 
bawie Ur ządzomej na cele tej instytucyt. każe so- 
bie „Hazamir* słono za to płacić. Widocznie H. 
uważa istnienie orkiesiry żyd. w Lańcucie za cel 
sam w sobie, a nie — jak być powinno — za śro- 
GER do celu wyższego: umożliwienia wydatniej- 

zej pracy instytucyom społecznym naszego min- 
A świadczy to najwymowniej o braku zrozumie- 
nia dla idei „Beth Am” ze strony „Fazamiru”, któ 
ry zapomniał widocznie, że komitet „Beth Mmt" 
nie dla siebie przecież pragnie dom ludowy. posta- 
wić, ale dła młodego pokolenia. do kiórego prze: 
cież i młodzież, ugrupowana dokoła „Hazamira” 
należy; że szkodząc więc ipae „BZ Asa", 
szkodzą — samym sobie, 

————I 0 — = 

CURIOSUM. Minister wydawcą pisma codzien- 
nego. W „Kuryerze Lwowskim” czytamy pod po- 
wyższym tytułem: „P. Władysław Kucharski pod- 
pisuje „Słowo Polskie” w charakterze wydawcy. 
P: Władysław Kucharski jest ministrem handlu 1 
przemysłu w rządzie p. Witosa. Jest to rzecz na 
świecie nieznana. Czy „Słowo Polskie* stało się 
organem odicyalnyin rządu? Czy rząd p. Wilosa 
bierze pełną odpowiedzialność za to, co „Słowa 
Polskie” pisze? Ale i w tym wypadku wydawcami 
pism oficyalnych nie bywają ministrowie 
Rzecz domaga się ugi „ELKA 6% M9 


TEATR | MIEJSKI IM. J. SLOWACKINGO. g 

Piątek: „Matka Jugowiczów“, ° " 
Sobota: „Judyta”. 

TEATR „BAGATELA”, ©, 
Piątek: „Miłość czuwa" (premiera). {x 
Sobota: „Miłość czuwa”. 

OPERA I OPERETKA, $ 
Piątek: „Sąd miłości” (premiera 
Sokota: „Sąd mabości”, „z 
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AREA 


pain 
AUT ił | 
PAREA weż 2 wać. weń. , 
Zakopane willa „Ucięcha”, Ka- 
umeblowane x komfortem, wyla- 
sxnie dla osób zdrowych (pościel 
zych) wynajmuje przez ca- 
ły rok. 944 
Poszukuje prakłykeata. Wiado- 
miea 3, I. p. ABO 
Siy 

arącej biegla na maszynia 
kuje firma A. Wachzman, Kra- 
itepedyenivn (i) > warów mo- 
ków, Rynek gł. 13. Zgłoszenia 
między 6—7 wiaczór. 939 


Gabinet MESKI gray ony 


ny (biblioteka 2'20 mtr.) du spree- 
dania. Wiadomość: Wialopole 
22, I. p. na piana, Oglądać mo- 
żna od a—5 popoł. 934 

ur. w Wilczej: 


Rembis? Antoni waw” rea 7, 


unieważnia zgubiene dokumanty 
wojskowa. 485 
ur. w Cmole- 


Kazimierz Guda sio w 1899r., 


unieważnia zniszczone dokumen- 
ty wojekawa. 589 


2 

sprusie 80 — Poto! te 

własne za względów hyglenicz- 
mość Weber, Wol- 
buchslteryjnej i panny, pi- 

po polsku i niemiecku, pouaru- 
ków, MAJĄ U BUJ Dy . 341 
z dzóa'u bo 

dla pań, poazukaje Dom 
MG: Benno Riettner, Kra- 
czarny, stylowy, 


POSZUKUJE 


dia mej krawnej, panny 22-leżn., 
ixr., intel, przygłojnaj, azatynki, 
łagodnego us usposobiania, praen- 
witej, znająaaj się na pracy blw- 
rowej, męża 25—36 letniego ie 
aa lub urzędnika na odpowie 

niem stanowisku. Posag w go- 
tówoa 5 mil, Mp., eraz urządze- 
mie jednego pokaju proes wy- 
prawy w bieliźnie. Zgłoszania 
mieanenimowa nalaży sia 
E „Lwowianka" da Admin. 


Pracewnia skien damskich 


TRZY PSY 


KAROLI BRONNER dobermany, czystej rasy, 
Kraków,Dietla29 | 2 młode (3 miea), 1 stary 
582 (112 roczn ) de sprzedania. 


Zgłoszenia pod  „Dober- 


poszukuje | 
man’ do Admin N. Dz 


samodzielne siły 


[Księgarnia Polska 


w Bukowsku 
poleca następujące książki: 


Grabiński: „Wiesamowite opowieści* - 13000 Mp. 
Zagadnienia plocajże 397? wydanie, 

2 tomy ~ - 42160 „ 
London: 3 gra" A powieść nowość - = 10000 , 
Aroyhaszów: „Milioay* (nowość) » - 10000 +» 
Gyp: „Biedne kobietki* «> powieść =- = 10500 „ 
Morik: „Zielona twarz“ - - - - 24000 w 
Krzywy! „Wiatrak*, powieść współczesna 12000 „ 
Rosenstand: „Daleka księżniczka” - 9600 > 
Togore: „Król ciemnej komnaty" = = 1.000 „ 
Ponne: „Siostra Weronika*, powieść ~ 65900 , 
Joremy: „Lis“, powieść - = - 7200 , 
Itur: „Na przełomie“ - - 12000 , 
Zielariński: KĘ rzy lat testra, pol.” 15000 „ 
Wójcik: „Encyklopedya towarowa* > - 24600 , 
Balaban: Dzięje Polski z 266 | = 30800 „ 

opr. ~ - = 4940 „ 
Zbierzchowski: Btóowi Dafianka, , pow. 18400 ,„ 
Wilde: Szczęśliwy książę -= = 14000 „ 
Tołstej; Dyabeł, opr. = = =- = 24840 „ 
Schnicler: Boeta, powieść - = = 12000 „ 
Walicka: Ułani, a s. - 6800 „ 
-— Wierna $trai a 2760,35 
Nowiński: Zadania "Polski, Lud - 700 w 
Richepin: Lep, powieść . - ~ 22800 


Wysyła za poprzedniem nadesłaniem należytości. 
Na przesyłkę i opakowanie DARY dołączyć Mp. 4000. 
Komio w P, K, O. Nr. 161732 


m te mi 


poszukują 


kierownika. 


„od początku roku szkolnego 192324. 


Oferty należy skierować do Prezesa pana 
A. L. ma w È Hasin II. ABE 32 


ER 2.0008 e0009930200000004000046009990909009099000900003900900900900000009000000 


Zaządać Kasyno-brosunę i- Ganea? xBiuna zaitena 
we wszystkich "miasiach 


l 


Poieca: Śmyrug i kiiimy 


porera iera] | 


NOWY DZIENNIE: 


ś ERC 


KSIĘGARNIA POLSKA 
w BUKOWSKU, 


Tania zaimująca biblioteka KA 
Łichtenberz* -Król dzieci“ 15000 Mp 
Rosgia: and: Z romazsów życia „Alida* 12600 
Bury: Frzygody pani „Muszki* 7800 
Levedeatu: „Łóżko*, 19 seen | wesołych, 

frywc ych iluste. 

opr. - 
Wesele ki: „Facccydł 
Lenys: „Frzygody króla Pausola* 
„Wianuszek frywolny*, bogato ilustr. 
"Co każda dorastająca panna wiedzieć 

powinna 19600 „ 


Wysyła tylko zapoprzedniem idian nalożytości 
Na przesyłkę i opakowanie należy dołączyć 3500 Mp. 
Dla Bibliotek odpowiadni rabat, 


| 


lleszkawić 


pokoju z kicka, ewentualnie umeblowanego lab 
nieumeblowanego pokoju przy rodzinie za wysokiem 
od:tępnem poszukuje bezdzietne małżeństwo. Pośred= 
nicy będą wynagrodzeni. Oferty składać sub „[Inteli= 
genci“ do Admin. Nowego Dziennika. 474 


p TebiasiSka, Gd 


Gdańsk 


Hoptengasse 23. 
Adres telegraficzny: „Kołonialmarkt*. 


Minimum 1.6410 rk, 
Maa.mium 600.60u Mk. 


Mamy zawsze na składzie 


ILIE 


TAHITI surową i kryształową 
am inne towary koionialne jak: 


kawe, herbatę, kakao, ryż 


korzystnymi warunkami do oddania, 


6C8 


głównych w urapa i a ganicą 


CURIERNICY:| 
Różne walce, prasy, stanki. Maszyny do 
irysów. Wszelkiego -rodzaju etykiety goto- 
we ina zamówienia. Farby, smaki, wana- 
linę. syrop. Agar-Agar. Masło kakaowe. | 
Kakao bonowe po cerach najtańszych 
w wielkim wyborze poleca: 729 | 
P. Fianeman, Haza, Święte eska 36. Tel. 72-67. I 


s || kytwóma dygstów „BYWBSOLY| 


468 w Rnecychowie. Tel. 26. | 


pod 


ka SE: Jedyne w Polscezawodowe pismo, która 
bespiz mia pośredniczy w kojarzeniu małżeństw 


CEJORTUNA =:  REDAKCYE: 


Kraków, Rynek 11, Warszawa, Ogrodowa 8, m. 2. 
39 Nr. jest > ce do nabycia. 


MAKO 


Ewers: Oblubienica Tafora - 12600 Mp. 
Hornung: Raffales wyłamywacz dla dobe te sprawy 11500 „ 
Lebianc: Odiamek pocisku - - - - - - - - 19400 „ w 
Scyka: Pojedynek mocarzy na wyczerpaniu. Za egz. 

na składzie - - =- = » = = a = = 15000 „ 


897 Wysyła po otrzymaniu całkowitej TE tości 


Ksiegarnia Polska w Bukowsku: 


Na przesyłkę i opakowanie doliczamy 4000 Mp. 
Konto w P. K. O. Nr. 151732. Dia Bibliotek odpowiedni rabat. 


a 
.. 


p R O 00 
©30090950000855900960%09000009003000094€00000000990090002099099000999930 


Udajaty R a aż Rzy lub P e» (w YE południoweji 
NAJŁATKICJ załatwiają swe formalności podróżne, zwracając się pó iufermtacye do naczych kinr: 
Kraków, Racziwiłłowęka 23. Warszawa, Królewska 39 


oraz majszykciej odbywają swą podróż naszemi parowcami: 


„FRANCESCA“ „BELVEDERE“ „SOFIA 


8 


16 czerwca. 29 czerwca. 13 lipea. 


3 klasa co Brazylii lub Argentyny dolarów 63— 


Ceny rozumieją się Eawet ze wszystkiemi kosztami i 5-dniowem utrzymaniem w poreie. 
Prospekta axcaegółewe. Ceny 1 i Ż klasy oraz wnzelkiek jnformacyi udziela się na żądanie. 


AG Tis Gyiaca NiE Da e im Sekwarzban. Red, edpou. dekób Freund, Kawa Drukarnia Dziennikowa, Oamaskowej fe 


